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następnie sam przez lat 
Staniny Zimlnęjizoin cb.

MHdzn sraerylwM.
Na ckspanzywne dążności Sta-nóir^ Zjedno­

czonych zwróciła uwagę Europa po r. -^98 do­
piero po przeprowadzeniu wojny Sta nerw -(je­
dnoczonych z Hlszparfią z powodu wyspj Ku­
by. Dążności te są daleko starsze jednak, są 
niemal i ak dawne, jak istnienie Unii. 1 co cie­
kawsza, są one wyznawane i przeprowadzane
• >d lat fclif niemal z całą świadomością rozle­
głości i doniosłości programu. Ciekawe dano 
w  tym kierunku znaleźć można w książce 0 A. 
Brattcra o Ameryce,

Już w roku 1819 napotyka się pierwszo 
d v  imp'realistycznych zamierzeń Stano™- Zje­
dnoczonych w 'kierunku wyspy Kuby. W  roku 
tym  nabyły Stany Zejdnoczone półwysep Flo­
ryda za cenę pięciu milionów dolarów Z roz­
praw na kongresie i z zapisek historycznych z 
•owego roku wynika jasno zupełnie, że w  Sta­
nach Zjednoczonych panowała opinia, iż za 
kupnem Florydy pójść musi wkrótce nabycie 
Kuby. Wprawdzie wr orędziu swem z 1823 do 
kongresu, zapewniał prezydent Monroe, że Sta 
ny Zjednoczone nie mieszały się i r.ic będą się 
mieszać do istniejących w Ameryce kolocij mo­
carstw europejskk-.h. Wprawdzie i jeden z kie­
rujących mężów stanu amerykańskich, Henryk
* la ;.. zapewniał w tym samym czasie: Nie my­
dlimy bynajmniej niepokoić istniejących obee- 
Jiie amerykańskich koionij jakiegokolwiek eu­
ropejskiego mocarstwa. Równocześnie jednak 
oświadcza 2 października 1823 roku Tomasz 
Jefferson na angielską propozycyę wspólnego 
’wystąpienia przeciwko świętemu przymierzu, 
zamierzającym- poprzeć Hiszpanię w walce z 
imntowuiiczemi koloniami w Ameryce: „M y mu­
simy się zastanowić najpierw, czy my sami nie 
życzym y sobie jednej z prowiney; hiszpań­
skich? Wyznaję ot walem. że zawsze apog».pia­
łem na Kubę. jako na pożądane zaokrąglenie 
naszego systemu państwowego. Opanowanie 
zatoki meksykańskiej, krajów przytykających 
oraz przesmyku, dopełniłoby miary polityczne­
go  naszego dobrobytu1'-. A  trzeba pamiętać, żc 
Tomasz Jefferson był sekretarzem stanu, t. j. 
ministrem spraw zewnętrznych już w pierw­
szymi gabinecie Washingtona, był wiceprezy­
dentem zif drugiego prezydenta Adamsa, był

osiem prezydentem 
gdy stosownie • do 

konstytucji amerykańskiej po latach ośmiu'z 
Białego Domu musi ił ustąpić, stał się doradcą 
prezydenta Monroego, którego orędzie wydane 
zostało w 1823 nia bez współdziałania Jeflfcr- 
sona.

Już w 1823 roku tedy myślały Stany Zje­
dnoczone o Kubie. Kwcstyi tej przez długie 
dziesiątki lat nie spuszczano z oczu. W  1,848 
roku proponuje sekretarz stanu Buchanan rzą­
dowi hiszpańskiemu 100 milionów dolarów za 
odstąpienie dobrowolnie Kuby. Propozycja, a- 
merykanska została odrzucona. W  kilka lat 
jjóźniei podjął plan ten napowrót prezydent 
Bierce. Tym  razem jednak Stany przybrały 
postawę stanowczą. Ambasadorowie amerykań­
scy z Madrytu, la ryża  i Londynu zebrali się 
na konferencję wspólną, na której ułożono t. 
sw, ostendzki manifest. Oto zastanawiające 
wyrażenia, pamiętnego tego manifestu: „Gdyby 
jednak Hiszpania, głucha na głos własnych swo- 
*eh interesów, miała się wahać, sprzedać Kubę 
Si tanom Zjednoczonym, powstałoby dla Stanów 
Zjednoczonych pytanie, jakiej jąć się mają dro­
g i. rumiozackOY- nnie jest pierwszem przykaza­
niem przyrody.. Przeszłość nasza nie pozwala 
nam na nabycie wyspy bez zgody Hiszpanii, 
•chytra pod przymusem owego prawa przyrody. 
Yćówczas bylibyśmy uprawnieni, wedle wszel-j 
kich boskich i ludzkich prawą w-yspę zabrać, 
Hiszpanom11: 1

Tak brzmiała doktryna z początku drugiej 
po] u wy X IX  wieku, która dopełniała doktryny 
orędzia Monroego z 1823 r. Gdy dla Monroego 
jeszcze stan posiadania mocarstw" europejskich i 
w  Ameryce był nienaruszalny, dla mężów' sta-1 
nu ani ery kańs Jach w trzydzieści lat później! 
wszystko, czego pragnęły Stany, było upraw­
nione zarazem. U prawnien ie nadawał popęd sa- 
mbzaohi1 w ąw ozy  Stanów . Wola, -którą posiada­
ły  Stany, dyktowała innym prawa.

Ten punkt widzenia wyrażony został przez 
<dyplomacyę amerykańską zupełnie otwarcie i 
bez ogródek u schyłku X IX  wieku w  sporze, 
który się wywiązał z Anglią o południowo­
amerykańską Yenezuelę. Anglia, której rząd 
Stanów przypomniał doktrynę Monroego oj 
Ameryce dia Amerykanów, stanęła na tem sta-! 
nowisku, żp doktrvna ta wymierzona była w 
Mi wiJ owych historycznych warunkach przeciw-: 
ko świętemu przymierzu, które popierało H i­
szpanię w- walce przeciwko koloniom. Obecnie 
św ięte przymierze nałoży do zamierzchłej prze- ; 
rizłosci. Także i owe kolonie hiszpańskie polu-j 
iniowrej i śrudkuwej Ameryki stały się niepod- 
fej emi puóstwuii)!.^ A więc i doktryna klon-, 
sroego strawią wszelką racyę bytu. Odpowiedź1 
Stanów' Zjednoczonymi na wykład ten była! 
krótka, nie mniej upełnio stanowcza Sekre-| 
tarz stanu Olncy oświadczył angielskiemu pre­
mierowi Sulisburemu poprostu: Myśmy by]i j e ! 
Jaeto panami na fyn1 kontynencie i nasza wo­
la jest tiutaj prawem! J‘rzecl tym nowym wy­
kładem doktryny Monroego Anglia się wkońcu 
Cofnęła, udzielając jej tem samem Swojej san- 
feeyi niejako. W  Europie tylko poczęto się Iskar- 
hye tu i ówdzie na wybryk" doktryny Mcm- 
Toego

Tak więc piatoniczny jiatronat nad młodszc- 
eiostrami na kontynencie, wybijającemu się 
Wolność, ^ak on się przebijał w orędziu

Monroego, z biegiem czasu coraz wyraźniej 
przemieniać się począł w świadome dążenie do 
hegemonii Stanów Zjednoczonych na całym 
kontynencie amerykańskim. Imperyalizm Sta­
nów przybierać zaczął formy panamerykani- 
smr. Zwolennicy tej idei mówią o związku cel­
nym, który ogarnąć ma wszystkie kraje kon­
tynentu. Oczywiście jednak myślą przytem po 
cichu o gospodarczym i politycznym związku, 
w któiym Stapy Zjednoczone Am elyki północ 
nej grałyby rolę przewodnią. Do związku tego 
nie wahają się w  projektach wciągać i Kanauy, 
dotychczasowego dominium zaprzyjaźnionej ze 
Stanami Anglii. Zarówniu w Stanach jak w Ka­
nadzie poczytywano pomyśmy dla Stanów 
wynik sporu o półwysep Alaska w 1903 r. za 
wypadek nadzwyczajnej wagi. Senator kana­
dyjski Pćrier oświadczył na posiedzeniu pn- 
biicznem, iż zwycięstwo amerykańskie jest po­
czątkiem upadku samodzielności Kanady, unia 
bowiem najoezywiściej dąży do okrążenia ze­
wsząd Kanady, W lutym zaś 1811 roku oświad­
czył przewódca demokratyczny w kongresie, 
Chamn Clark który wkrótce potem zestal pre­
zydentem Izby, że spodziewa się jeszcze dożyć 
dnia, kiedy chorągiew gwieździsta powiewać 
będzie na każdej piędzi brytyjskiej ziemi na 
kontynencie amerykańskim aż do północnego 
bieguna. Przez posta na kongres Martina znie- 
woloay do wyraźniejszego jeszcze ujęcia swej 
myśli, powiedział: Clark: Nie żywię najmu.ej- 
szej wątpliwości, że niedalekim jest dzień, w 
którym Wielka Brytania wszystkie swoje pół­
nocno -amerykańskie posiadłości zobaczy prze 
mieniające się w część naszej Rzeczypospolitej. 
Jest to kierunek, w którym prą wypadki obec­
nie Poseł republikański na 'kongres z Nowego 
Jorku, Benett, poszedł w  tych zapędach da­
lej jeszcze i postawił wnk sek, by Izba uprosiła 
prezydenta Tafta o wdrożenie z rządem an­
gielskim rokowań w sprawie przyłączenia Ka­
nady do Stanów' Zjednoczonych...

Oczywiście wniosek Benetta został odrzuco­
ny, Taft sam zdezawuował publicznie nieprze- 
zorne odezwanie się Clarka oraz wniosek Be­
netta. Podyktowane to było zdrowym oportu­
nizmem politycznym uznającym że zawcześnie 
jeszcze obecnie na zdradzanie istotnych za­
miarów. Nio mniej wszakże od dziesiątków lat 
postępuje systematycznie podbój pokojowy Ka­
nady pieniądzmi i osadnikami ze Sio nów. któ­
ry przygotować ma powoli podbój polityczny. 
W  Kanadzie jednak są podejrzliwi wobec Sta­
nów. Traktat., zawarty pomiędzy kanadyjskim 
i amerykańskim rządem w 1911 r., który przez 
waszyngtoński kongres przyjęty został więk­
szością głosów, parlament kanadyjski odrzucił. 
Była to odpowiedź na nieostrożno wyrażenie 
samego prezydenta Tafta, który na bankiecie 
ośw milczył, że traktat ten uważa za środek do 
rozluźnienia politycznych związków Kanady z 
imperyum wielko-brytyjskiem i do włączenia 
jej w krąg interesów czysto-amcykariskich.

Kanada, jak i południowo łacińskie rzeczpo­
spolite traktują jednak interesa amerykańskie 
na swój sposób i nie chcą dopuścić, by się one 
identyczne stały z interesami Stanów Zjedno­
czonych ... Stopp.

Odezw w spraia armlł polskiej.
(T ek  e. k . B n aA  kore*|i.)

LuMin, 28 lutego. 
Wychodząca w Dąbrewcj „Gazeta Polska1 

donosi z "Warszawy:
W  sprawie armii polskiej ukaże się niebawem 

odezwa, która w miarodajny sposob usunie 
wątpliwości co do wstępowania do armii i ure­
guluje tę sprawę korzystnie dia wojskowej siły 
państwa polskiego i dia jego dobra. Także ruch, 
który wyszedł z Jona ludności w sprawie zbie­
rania składek na rzecz skarbu państwa polskie­
go, ujęty będzie w ściślejsze ramy.

Dt- Zinmei unnn o celnie potfpersłtlei.
fTel. c. k. B iu ra  kor osp.)

Berlin, 28 lutego.
„Yossischo Zeitung11 podaje za „Tempsem" 

rozmowę, którą sekretarz stanu Z i m m e r- 
m a n n i podsekretarz R u s c h o mieli z berliń­
skimi korespondentami dwóch dzierników ma­
dryckich.

Z / i m m e r m a n n  powiedział, że Niemcy li 
czyły na większe zrozumienie zamiarów swoich 
w IBszpanii. Podkreślił, że wojnę łodziami pod­
wodnemu uw-aża się za środek unicestwienia 
planów niszczycielskich, żywionych przez nie­
przyjaciół. Niemcy ubolewają, że neutralni po­
noszą szkody. Niemcy zdecydowane są dostar­
czyć Hiszpanii koniecznej ilości węgla. Niemcy 
pragną, zakupić znaczną część hiszpańskich 
zbiorów owocowych i urządzić regularny ruch 
okrętowy na umówionej rucie.

Na pytanie, ezy Niemcy nie będą czyniły ża­
dnej różnicy przy' zatapianiu okrętów neutral­
nych, odpowiedział Zimmermann: Żadnej. De- 
eyzya nasza jest niewzruszona, gdyż tylko 
dzięki temu zakończy się wojnę w leeie, To jest 
życzeniem nas wszystkich,

iyiu w s W i & e n a .
(T ek  o. k, Biura korssp.)

Y/aszyngton, 28 lutego.
Biuro Reutera donosi pod da,tą 26 lutego:
Wilson wygłosi dziś na wsgólrem oosiedze-

nin Izby reprezentantów ! Senatu mowę i zażą­
da w niej upoważnienia do użycia zbrojnej siły 
Stanó n Zjednoczonych dla ochrony praw Ame­
ryki na morzu.

BurzEiwe saeny w  Senacie.
(Teł e. k. Biura uorepp.j

Berlin, 28 lutego.
„Berliner Tageblatt“  donosi:
W  Waszyngtonie w Senacie odbyły się burz­

liwe sceny. Republikanie napierali do czynów, 
domagali się przeuewszystkieir wyjazdu oki^- 
tow.

Spfsek na życie Wnsuna.
f I « L  c. k. Biura korcen.)

Lugano, 28 lutego.
Dzienniki włoskie via Paryż donoszą, ze rząd 

Stanów Zjednoczonych otrzymał wiadomość o 
spUka na życie prezydenta Wilsona.

śmieić generała północnej Ameryki, Funsto- 
na, spowouow.ana była otruciem.

W Nowym Jorku wydarzyły się nowe rozru­
chy z powodu drożyzny środków żywności —  
Tłum demonstrantów chciał zaatakować hotel 
„Astuna*’ , gdzie.m iął się znajdować guberna­
tor Whłtman Policya dokonała wielu areszto­
wań, s i .

Przed rozstrzygnięciem.
(T*b wt „Nowej Kefonny”).

Zurycn. 28 lutego.
Z Medyolanu donoszą:
Dzienniki włoskie w  telegramach z Now ego 

Jorku donoszą, że w najoliźszych godzinach 
zapianie w Waszyngtonie decyzya w sprawie 
ostateci.uego stanowisk! Stanów Zjcdnoczo 
nycfa. WalKa między zwolennikami wojny a 
przyjaciółmi pokoju doszła do nuudmum wo 
bec czego zachodzi obawa, że walka ta przy 
dalszem odraczaniu decyzyi przeniesie się na 
ulicę. Koła waszyngtońskie domagają się roz­
strzygnięcia.

W kołach infommwanych niema żadnych 
wątpliwości, ze nastąpi wypowiedzenie wojny.

KfdłmfiiGt Qustro-©eaier tli
( l e i .  c. k, B iu ra  ko*-esp.)

Wiedeń, 28 lutego.
Urzędowo ogłaszają dnia 27 lutego 1917:

W schodni te/en w ojny.
Miejscami nieco żywsza działalność bojowa,

W iosk i 1 południowo-wschodni teren wojny.
Położenie bez zmiany.

Zastępca szefa sztabu generalnego, 
vod H 6 f e r, mpp.

RsmuuiKof Meniled.
[Tal c, k Biuw Kerenp.)

Berlin, 28 lutego.
Biuro W olffa donosi: W ielka główna kwate­

ra ogłasza dnia 27 lutego:

Zachodni terfen w ojny.
Z licznych uderzeń Anglików na nasz front 

między Ypern i Somme, tylko jedno dotarło do 
naszych rowów. Nieprzyjaciela, który na 
wschód od Arras wdarł się, wyrzucono kontr­
atakiem, Ogień artyieryi tylko n* niewielu od­
cinkach wzmógł się ponad zwy kłą miarę

Wschodni teren wojny.
P r z y  z m n ie js z a ją c y m  się zimnf~ czynność bo­

jowa była k i lk a r o u i i e  żywszą, niż w ostatnim 
czas5e.

Frout macedoński: Nic nowego.
Pierwszy generalny kwatermistrz 

L u d e n d o r f f .

układu gospodarczego między*-Austryą a Wę- 
gTami. Dzh nuik przypuszcza więc, że nowa u- 
goda zawartą będz.e na lat 20 (zamiast 10;, a 
więc aż do końca r. 1838. Czy istniejące do­
tychczas wspólne cła na bydło i zboże będą 
utrzymane, niewiadomo, uważać to jednak na­
leży za prawdopodobne.

Co do kwoty istniała dotychczas umowa, 
podług której Austrya płaciła 63.G% a W ęgry 
30.4% wspólnych wydatków. „N . Fr. Presse“ 
przypuszcza, żo może zamiast stałej kwoty, po 
kilku latach nastąpi uregulowanie kwoty po­
dług pewnej skal

Sprawa B a n k u  w s p ó l n e g o ,  który przy 
odnowieniu ostatniej ugody przed 10 laty ‘by­
ła przedmiotem ostrych walk ze strony skraj­
nej opozycyi, pozostaje na razie nietkniętą.

Żądanie Węgrów przedłużenia lmii kolei ko­
szyckiej aż do Annaberg przypuszczalnie i tym 
razem nie jest aktualnem.

Treść nowego układu z Węgrami prawdopo­
dobnie jeszcze jakiś czas pozostanie tajemnicą. 
Stanowić on bęazie już leraz podstawę do ro­
kowań handlowych z Niemcami i w Szwarc ary?, 
albowiem wspólny obszar cło wy monarchii jest 
już zabezpieczony. Sr.

M m iłd polltyune z fOisfinis.
Piszą nam z Wmdnia:
Podług „N . Fr. Presse“ , parlament zbierze się 

w d n i u  8 m a j a .  W edhąf naszych informa- 
eyj, zebranie parlamentu w c i ą g u  m i e s i ą ­
ca m a j a  uważać należy za rzecz pewną. Jest 
to niemal ostatni termin, albowiem ważność 
mandatów' poselskich upływa już w czerwmu, a 
clioi iaż lurzcdłużonie mandatów stanowić bę­
dzie jedno z pirwszycli zadać parlamentu, to 
przecież liczyć trzeba jakie 2 lub 3 tygodnie na 
ukonstytuowanie Izby, załatwienie różnych for­
malności i uchwalenie nowrngc regulaminu.

W  myśl istniejących postanowień, rząd zmu­
szony będzie w pierwszych 8 dniach po zwo­
łaniu parlamentu przedłożyć wszystkie rozpo­
rządzenia, wydane w ostatnich latach na pod­
stawie § 14.

Według ogłoszonego dziś urzędowego komu­
nikatu, ugodę austro-węgierską uważać n a 1 e 
ż y  ju ż  z a  s f i n a l i z o w a n ą ,  czy jednak 
będzie natychmiast przedłożoną parlamento­
wi, jest jeszcze w'ątpliwem. Na razie postano­
wienia nowej ugody' otoczone są jeszcze głę­
boką tajemnicą, a „Neue Fr. Presse“  ogłusza 
dziś tylko przypuszczenia co do tieścl nowego

Komisya rosyjska 
dla sprawy pufakiaj.

finasia rosyjska i  pokka, wyenwlząca w Rosy), 
nnzKmełffiśons1 jes*- obecnie artybułainn sra temat 
pTsyswłości Polski. Powodem wunowlerla dysku­
s j i  jest powołami': do żyoia spec.ymltiCj („Nara- 
dy“ ) k o m i s y i  u l a  f c j i r a w y  n o l s k i e j .  
Donosi o  tem komunikat mńmates&twa spia-w 
w ewnębrznych z daty 22 styeznża (4 lutego) 
1917, który opiewa dosłownie:

,^Tego Cesaisika Mość stosownie do c*bjawio­
nego w  rozkazie do aami- i floty wslcaizania na 
mające nastąpić po ukończeniu wojny ufcwonze. 
nie wr o 1 n e j  P o l s k i  ze wszystkich trzech 
obecnie rcwlą-ozonych dzielnie, Najwyżej raczył 
polecić 'wypracowanie 'zasadniczych podstaw 
przyszłego ustroju państ-werwego Poisid i sto­
sunków jej do mrporyum.

W  tych celach Jego Ceswśfciej Modci spodo­
bało się dnia 12-go stycznia, nzloizoń: utwo­
rzyć1 'dla rozwiażenia wyżej wslcazamych kwe- 
ttyi, s z c z e g  ó l n ą  n a r a d ę  p o d  p r z e -  
■\v o d n i  c t  w' e m p r e z e s a  R a d y  rn i  n i- 
s t r ów' ,  z  udziałem ministrów: wojny, spraw 
wewnętrznych, s jm w  zag-raniczny'ch, "inansów, 
pełniącego obowląjzki szefa sztabu wodza go 
.nerałmego, prezesów iinsblarcyj praiwdaiwezych 
i sekretarza państww-ego. a także osób spccyal- 
n.ie wrynznacz^nych, byłego prezesa Rady mini­
strów, sekretarza stanu Gcremyikina i byłego 
ministra spraw zagi anśeranych, obecnie cesar- 
stoego ambasadora wr Londynie, oclunistnza >Sa- 
z!oą«wsai“ .

,,Russiejj o SłoWo11 piraedstarwiwiszy' pnzebieg 
sbośunim rządu do srwawy polskiej w  czasie 
wojny, podkreśli., żo brak wr naradzie s z c z e ­
g ó l n e j  P o l a k ó w ,  którzy najwyżej wrnzmą 
w niej udział w  reli ekspertów bóz głosu decy­
dującego. Piesłórw rosyjskich z  pierwszej koini- 
syi poiska-rosyjskiei zastąpili prezesowie Izb 
prawodawczych. Większość w  naradzie stano­
wią praedstawiciele eta-rej biurókracyi. Nazwi- 
dcai Goremykiua i Szczegiowiibowa połączone są 
z epoAą Eupełatj bezcizytnin.ośc.1 w  sprawie poi 
sklej S. E. KrzyżAnowsk:"j byi Merewnikiem na­
rady pdfekio-roeyj-akiej, która również nie ftow- 
staiwiia po sobie wdzięcznej parni jc l Pogląd? 
członków' gabinetu na sprawę polską są zapełnia 
nieznane, i  jeżeli wyłączyć ST. W. Rraidaifi-nk % 
ta w  istocie tyjko jedynego S. D. ńS^eonow* mo­
żna obecnie uważać -za reprezentanta okresmne- 
go programu w  sprawie i lołsłaiej.

. Binż >wije YUedomoati1* śanńesaesia- następu- 
jąee wynurzonia członka komiryl, prezydenta 
Dumy', M. Rddzffeftild.

„Narad: -wypracuje praw'dopoWie projekt 
prawiav ijetóry też prawdopodobnie wejdzie na 
piorządek dzienny autówych Ipstystucyl pnawoda- 
wcaycii .Były usiłon-amia, aby Łwestyę załatwić 
potea labami prawodawzetzomi, jednak sądzę, że 
przyszły iLltrój Polski —  to kwesEya c  z y s t o 
r o s y j s k a  i dlatego, wodług mnie, rozstrzy­
gnięcie jej wehddtzś w s f e r ę  kompeteney: r o ­
s y j s k i c h  ciał nraYrOdawczych. Nie przyzna­
je toż prawu do romzzygnięoia tej sprawy' kon­
ferencji miocdistw11.

„Gazeta. Polska11 cytuje opince szeregu parła 
mentarzystów rosyjskicli- 

5f i 1 u k o  w  oświadczył: Sądzę, zk> kamiayą
bea żadnych dyrektywą w  obe-mym swokn skta- 
daic ZiUwIerdzo-na. w  chwili, gdy  kwestya polaka 
znajduje się w  stadyum bardziej nieekreślonem, 
amiżeli kiedylcolwkk, n i o  m o ż e  s p e ł n i  ć 
w' s p o s ó b  z  a  d o wr a  1 n i  o. j ą c y s w y c h 
z a  d a ń .  Uwużałbjmi -za- rzecz 'zupełnie słuszną, 
aby akt, dotyezący iisbióju Polski, przeszedł 
i rzez instt.ytuoye prawtódawreze.

Poseł M a L ł a k o w  powiedział: Skład komi­
sy? m » takie kwalifkneyo do nla-pitania aktu o 
^unodzielności' Polkkl, j a k  d<o s i  o  m p c  n o- 
w a n i a  s y m f o n i i  B e e t h o v f c n : i .  usio- 
hy powołano do komisyi były dawniej zwolen­
nikami Tusyfikacyi, obecnie wz.ywa się je, aby 
1ę w jpow  .odziały aa autonomią Polsk i 

Pcseł R o d i  c  z e w  widia w  mianowaindu na 
członków kiOTrtasyi iakicli osób, jak. Szozegłowi- 
tow : Kry/taiiiówsikij, analogię z  iruariowaaiLom 
hr. pianina, zwoli nnafca. pańszerzyzn y, ‘ozłonkiem 
komisyi dla uwłaszczenia, włościan a toku 1861.

Bardzo ostro p o t ę p i ł  k o m i s y ę  p o s e ł  
K  i e r e u s k . j, znany ze swych śmiałych w y­
stąpień za n.cpoJlegtościa Polski. KArem ki

jest zdania, że utworzenie narady spóźnione jest 
przynajmniej o rok, skład zaś nie wróży mc 
dobrego jej rozstrzygnięciu. Jako zwolemJk 
odbudowania Polski naprawdę niezależnej, i to 
nietyłko ze stanowiska rwprawy niesprawiedli­
wości historycznej, ale uważając takie rosetray 
gnięcie tej kwestyi za jedyne słuszne równio w 
interesie państwa rosyjskiego, jest głęboko 
przekonany, że wysiłki narodu polski go, ma­
jąc^  na celu odbudowanie państwa własnego, 
powinny, wobec wytworzonych wanmkow ży­
cia europejskiego, doprowadzone bte do pożą­
danego końca. Ale zapowiedziana narada? nie.  
o d e g r a  w t e m  ż a d n e j  r o l i  t w ó r  
c z e  j.

„Myślę —  mówił Kiereński —  że konie" koń­
ców wszyscy uznają, że kwestya polska jest 
kwestyą m i ę d z y n a r o d o w ą  i winna być 
rozstrzygnięta wr tj'm samym trybie, w  jakim 
rozstrzygnięta będzie kwestya Serbii, Belgii i 
innych państw' Europy11.

Hr O 1 s u f  i e w zaznaczył: „Już dawno bj ł 
cza? to uczynić, j e ś l i  w o g  ó 1 o n i c  j e st 
z a p ó ż n o Przypuszczani, że do prac icomi- 
?yi p o w o l a n i  b ę d ą  P o l a c y ,  cnociaiby 
hr. W i e l o p o l s k i .  Obecny skład komisyi 
nie zadowolni ani społeczeństwa rosyjskiego 
ani p o 1 s k i e g o11.

Sekretarz Stanu, K r y ż a n o w I k i oświad­
czył:

„Mająca się rozpocząĆAiaraua w sprawie poi 
skiej nie jest wcale dalszym ciągiem narady, 
która swojego czasu działała pod przewodni­
ctwem sekretarza stanu Gorem  kina. *-ei o.a 
narada jest niewątpliwie rezultatem audyemeyi 
hr. Wielopolskiego u. cesarza. Ta okoliczność, 
że naradzie nie daje się określonych wskazó­
wek, według mnie, daje możliwość samej nara­
dzie rozważyć kwestyę polską w całym jej za 
kresie11.

[T e l. c. k. Biura fearesp.)

Warszawa, 28 lutego.
„Gios Stolicy11 nazywa utworzenie nowej ko­

misyi dla kwestyi polskiej w Petersburgu no­
wymi bluffem. Dziennik przypomina poprze­
dniczkę tej ostatniej kreacyi polityki rosy'jskioj, 
komisyę Krzyżanowskiego z lipea 1815. Akt z 
5 listopada zmusi wprawdzie teraz komisyę do 
poczynienia dalszych knncesyj w porówna u 
z r, 1915, ponieważ właśnie udzioloiac obietni­
cy' autonomii nnalo być ograniczone Mimo l.r 
Rosy a uważa kwmstyę polską jeszcze zawsze zK 
swoją kwestyę wewnętrzną. Wystarcza to, by 
nawet w  kołach najbliżej Rosyi stojących wy 
wołać nieufność. Zupełne odwrócenie się tutej­
szej opinii publicznej od eryentdfcyi r csyj'! dej 
zaznacza się w iem. że: nawet dzremafe niegdyś 
rusofilski donosi z prowincji:

Od czasa odwrotu Rosyan z Polski życie w 
miastach i miasteczkach dźwiga się z ubóstwia, 
upadku i zagłady, i staje się życiom o siir.wj- 
szej dziaiałnośc) organizacyj.iej.

F n lity lc a  p o ls k a  w  K ia m c ze s ls  
i P r u s ie o h ,

- N itdw Lny -numor „F  rankfurter Ztg.11 za/wlctą 
bardzo zm uikim y •artykuł prof Maksa- T ebara 
z  Heidelbergu p t.: „Zewme-tnaa.?- pcdityKA N io  
mSw. i  wtó.-jiętrana. politylca. Fi-as11, omawiający 
epTBecziiuości- w  obu tych politykach^ « w ł a r  
h z c.z a w  s p r  a w  i o p o l s k i e j .

Z początku 1916 reku —  pisze prof. ITebcr — 
jzapowl-edzioł łminolcra państuza w s k - r z e s z e -

: i ć  p a ń s t w a  p o l s k i e g o ,  więc do 5 Ii- 
opada miały wwzjwtkio ©©tsmiye dosyć czasu, 

aby ̂ ozwOiżyć kons el-rwoncyc tcgv? la oku, awła- 
^esaa, w  draedzini© wewnętiYncj .paJityJd p*>i- 
dere-j, —  uuiaczej 'zmiana całej polityki Ńicmioo 
ma Yi^scliEdzle była poTtyczuem głupstwem 
(„Abeuv.4:tz“ ), chyba że się chciało stworzyć no- 
wą Serbię przed bramą do Niemiec. Era, w  kt6- 
ąoj wspólniość interesów' Niemiec i Roęwi pcb> 
goła na obopólnem panwaseu nad po’ską zio- 
m‘ią akiończyła się, —  t r a e b a  w e j ś ć  n a  
n o w e  d r o g i .

Oo prawda absolutne pegedzenie wrszyst- 
Idch interesów' polslicłi i jueniioekieh j e s t  
n i & s tt e t- y  m i e m o i  1 i w e. A le nawet znośne 
razwlązanie rego'aintagonizmu jest niemożliwe, 
jeżeli obie stnuny nie wykluczą 'wsoelkich kwo- 
styj „jirestigete11 -i am)>ic\-'i. Trzeba po&tewić 
kwostyę tylko tak: jakiego absolutnego rninl- 
muru 'wy-magają w  polityce szkolnej i języko­
wej z jednej strony interesy Niemiec i pjus, a 
z drugiej strecjr interes Polaków' w  rozwoju j.u- 
■ro-duvv'oj kult ury. "W każdym razie J o t '  c L- 
( u z a s o n a  p o l i t y k a  p o h k a  P r u s  r i e 
d a s i  ę'u  t r  z y  m a  ć. \

Sw-egiO czasu —  przypomina prof. Weber —  
Niemcy popierali politykę ko!»m*acyj.ną rządu 
pruskiego ze względu na. grożący irapL w- Ipnkh 
■lohotników po-lskich a Rosyi. A le w eku  wła- 1- 
c io ledóbr wymogli otwam e granic, zamknię­
tych pr-zez Bismarcka, spronadzżłi JYdafcfrw i 
tak uc-zyiilli tę politykę nonsensem. Zamiast je­
dynie skutócznjmh metf$d iwsfeeyi aa odoercj, 
rezipoe-zęto znaną politykę językową —  buz sku­
tku, gdyż naród, nie składający się z aualfałie- 
■tów, mający własną prasę i własną warstwę li­
teracką, nigdy rue da się ełaannć. P-rae-cHriiie, 
domeno teraz zbudziły się jmtsy i  nastąpiła go­
spodarcza mebilizaoya pdlskicgo żywi . Opór 
ten doprowadził do ustawy wywłaszczenie-. -ej, 
ak) tu znów wzgląd na przymierze z A.ireŁgyą 
sprawił, że ustawa, pozostała na jiapierw, a 
slate się tylko środkiem agitacyjnym dla i'ob - 
ków. W ynik jest taki, żo Jwray Beraiianl, na 
poJsta-wic-s dat ru-zędowyeh stsueńdiza, iż Polacy 

. w. swoich elojnomieznieh orrrunizte - ach b»iio-
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■w^ch t&li snę rozwinęli, i i  o  „fccsnŁmręiicyi1 tati- 
szej, bo oeJtuItuiaJne^ rękii" ćfezśś już nie może 
być mowy.

I V  iecsayin wtarmkiem p-om-Lxłzeaiia nowej 
erymta^yi w polityce połsidej j«st, żeby rząd i 
efcronuiiot.wa pruskie poroauTriirJy się z  zastępca* 
mi Polaków w  łaoEnamsJdem. Autor nie rozstrzy­
ga irweEtyi, czy tasże w  królestwie Polskiem 
z a m i a s t  w y s t a w i a e  w e k s e l  h o n o r o ­
w y  o nieokreślonej treści n a  r z e c z  n i e  
i s t n i e j ą c e g o  j e s z c z e ,  j a k o  z w i ą ­
z e k ,  a d r e s a t a ,  nie należało raczej s t w o ­
r z y ć  wpierw niewątpliwą dla- nikogo w y b o ­
r o w ą  r e p r e z - e n t a c y ę  n a r o d u ,  choćby 
z początku tylko dla *praw czysto wewnętrz­
nych. A lo być może, iż tu roz&nzygnęiy inne 
względy rzecz? we. Oo do niejednej kwes<.yi 
przysztośaa np. co do gr ogroficznego ogranie ze- 
oia przyszłej Polski ku wschodowi i koi póki o  
cnemu wsonodewi Polacy z zaboru pruskiego 
wyp-hisraa.i zapatrywania, które k°i.dy reainy 
polityk ciomiedd powinien raczej uwzględnić. 
**<ż przeciwstawić im różne niejasne wschodnie 
idea ty niektórych polityków. Problemów języ­
kowych, kwestyi rejonów dla osiedlań obu na ro­
dowości w  piewinc] ach wsctodnich i jjOpiera- 
rśuu dobrowolnych przesiedleń nlemieeldcn k o lo  
tijc-fAw z Królestwa IAfekiego do Niemiec i na- 
cawr >t, —  n e  można rozwiązywać jednestrom- 
rte, bez ucwcśwej próby porozumienia się.

Należy bezwarunkowo dążyć do jednolitości 
•polityki państwa i Prus w  całym kompleksie 
kwes tyj, które wytworzyła cesarska. pnoklama- 
cya.. Czy się to stało? Rozprawy sesyi Sejmu 
pruskiego dają na to odpowiedź zaprzeczającą, 
o d - p o w i e d ź  n i s z c z ą c ą  d l a  p o l i t y k i  
p a ń s t w a .  Zachowank snę prawicy było 
wprost pr iwokujące, politycznie zupełnie bez 
celowe. Zuchowy walet się ona po agMatorsku, 
iakby szło o ratowanie kapitału, jakby krok 
L«bu cesarzy był Bóg wie jską niespodzianką. 
Mi lister spraw wewnętrznych zaś zlozył w tedy 
szczególną doklaiacyę, żt te-nu dopiero, po ty­
lu niiAtsiącach po publicznej zo oowieazi kancle­
rza problemy wynikające z polityki państwa 
sua-ną się praedomotem „rozważań"! Tak było 
na sesył ml by tej późną jesiemą. Na sesyi w  sty­
czniu wy głosił poseł Korfanty znaną mowę, 
która —  jakscolwiok można ziozumieć zniecier­
pliwienie Polaków —  nie była pod względem 
tonu czynem polityka, świadomego swej odpo- 
wdicdziolnoścd, 00, jab się zdaje, i  Polacy przy 
znali.

Obie strony, Niemcy i Polacy, będą musieli 
oprócz niektórych dawnych haseł pozbyć się 
fckżo n i e k t ó - r y c h  p r z y  w ó d c ó  w (!) ,  
jeżeli porozumienie ma dojść dc skutku. Najeża­
ło z tą mową załatwić się rzeczowo, ale daleką 
od tego była odpowiedź ministra, który zacno- 
wał się jak zwykły polityk partyjny, i to tia- 
cący panowanie nad sobip Wskazując na roz­
kwit posipod zrcey Poznańskiego rzekł: „Polacy 
powdinni jn-szcze dziś dziękować Bogoi na kola­
nach, żp taki rozwój przypadł im w  udzLle! Po» 
wtkaati dziękować k, ółom praskim, którzy pole­
cili rządom iść tekienii drogami!" Pomijając już 
to, ż «  minister o ie pewnien używać B .ga i kró­
lów  za płaszczyk swojej własnej póStyki —  Po­
lacy z pewnością bęoą zdiasnm, że dla ich rozwo­
ju t-kouomLCznego w os.a-tndem dwudziestoleciu 
„R óg" deutiał raczej przez kierowników ich 
spółek raroł kawy on, niż przez pruskich mini­
strów. Zwykła „pna  takowa" metoda rządu, żeby 
Denne „ustępstwu" w  praktyce administracyj­
nej traktowa i, iako rodzaj łaskawego prozen- 
fcu dla „poddanych", za który trzeba się od nich 
domagać _ „wdzk cpoścd", — usuwa się z pod 
rzeczowej dysKusyl G d z i e k o l w i e k  s t o ­
s o w a n o  p o l i t y k ę  o b l i c z o n ą  na  
„•w cl z i ę c z  n o ś  ć“ , t a m z g ć r y r b y £ a o n a  
s k a z a  n a n a f i a s ko. A  wobec niezmiernie 
ważnej kwestyi, na jakie uory skierować teraz 
dok-cfcctosowe trudne rocruchunki obu na-rodo- 
wości, _ jest n i e w i a r y g o d n ą  p ł y t k o ­
ś c i ą  j e ż e l : m ’ n i  s t e r  z b y w a t ę  s p r a ­
w ę  p r o f e s o r s k ą  („scbulmeisterlicli") u_ 
w a g ą ;  że jest ^nicmdaściwem" czynie „rćżni-

ruio pierwsze odbyfo się dnia 26 Rstopaaa r. z. w  cesy w Wied mu i Paryżu, gdzie bawił z teatrem 
rocznicę śmierć. Adama Mickiewicza, w  wielkiej lwowskim. Dzisiaj i jutro występuje świetny arty-

cę nrięi Izy interesami poM deiti, a nicm eckie- 
mi tutaj w kraju". 1 jeżeli minister, k tó iy  20 li­
stopada oświadczył, że tradycyjne zadania Prus 
we wschodnich prowiacyach trwają nadal, te­
raz jeszcze dodaje, że rząd z  mowy p. Korfante­
go „-wysnuje decyzye, które u/,na za konieczne, 
jako konsokweneye tóJdeh wyru odów", t  o  j e s t 
t  o w  y  p o  wr i e d z e n i e w  o  | n y  P  o 1 a k o m 
P a ń s t w a n i e m i e c k i e g o ,  a  przedc- 
w stzystld-c m p o l i t y c e  p o l s k i e j  p a ń ­
s t w a ,  J e d n o  z d w o j g a :  a l b o  t e r a ­
ź n i e j s z a ,  p o l i t y k a  p a ń s t w a ,  a l b o  
p o 1 i t y k a  P r u s 111 u s i u s t  ą p i ć. Nie ule­
ga  ̂ wątpliwości, że mowy posłów z prawicy w 
.Sejnrie w  listopadzie już cdiiziafały niekerzy- 
stmre na rozwój sf.-os noków w  jirzysałeBi Króle- 
11 wio. A l e  t o  o ś w i a d c z e n i e  r z ą  d o  w e  
s t w a r z a  s y  t u a t  y  ę p o l i t y c z n ą  11 i o 

u t e  m y  m a n i  a, .',io idzio tu o osobę mi-uii- 
fóra i -nikt nie pusądzti- go o co, aby usiłował na­

u m y ś l n i e  z d e z a w u o w a ć  c e s a r s k ą  
ft r  o k 1 a m a c 3 ę W rzeczy/ samej jednak zro- 
>yd on to w tak tej mierze, ż e  n a r a z i ł  n i e ­
m i e c k ą  ] -e l i I  y k  ę w  o b e c P o l a k ó w  w 
ępoftćb niieoIpor/iedzialny, p o z b a w i a j ą c y  
j ą  w s z e l k i e g o  z a u f a n i a ,  Niemcy, j e 
ż e 1 i c h c ą p r o w a d z i ć  w i e l k ą  p o  l i t  y- 
k ę, « i e  mogą sobie poŁwodić na takie niebezpie­
czno Wędy, a prezydent ministrów, który jest 
zarazem kierownikiem polityki państwa, musi 
być od po w it  u z  ki Ln 3 - :n za to, ab}- się talem błę­
dy nie zdarzah'. tiurokralyczna spmw ahzac' a 
i stanowisko nie powinny doprowadmć do r oz- 
k ł a d u  j e d n o l i t e g o  ki o r a w  n i e t w a 
r  a s a t r a p i e .  A I b o niech to się raz ekoń 
‘■zy, a l b o  należy natychmiast i o-statecznte 
zrzec się wszelkiej podtyki poza naszerni gra- 
jTica.iiii wsL-łiodn;: cmi.

L dc przema^ui prof. ś^ober, a sam fakt po- 
jatv«>nia się takiego ailykulu m ino oerzur}r nie- 
miee-ktej, jest jeszcze bardziej wymownym.

sidi Ozkoł} nauk spułecznycn na ulicy de la Sor- 
bonuo, łasaawi;, udzielonej przez zanąd tej szkoły. 
Zebrało się dv ieście kUkadziesiąt osób. Pomimo 
fatalnej pogody przybył też sędziwy syn wieszcza, 
p. Władysiaw Mickiewicz, i zaszczycił zgromadze­
nie tern, źo objął nad niem przewodnictwo.

„Powiększa ojczyznę, kto buduje i rozszerza du­
szę narodu" — przypomniał w swojem przemówie­
niu słowa wielkiego Ojca, życząc powodzenia no­
wej instytucyi polskiej.

Odczyt inauguracyjny wygłosił mestrudzony, na 
wszystkie strony niosący pomoc i talent, gdzie tyl 
ko tej pomocy rodacy povrzebują. p. Zygmunt Za­
leski. Wypowiedział on życzenie, aby Unwenytet 
ludowy nie ograniczył mę li tylko dc jednego od- 
czytu o Mickiewiczu.

Część artystyczna dopełnia biesiady duchowej. 
Nie sposób było w Paryżu znaleźć fortepianu (z po­
wodu braku tragarzy). Zapowiedziany mdy wy­
stęp pianistki panny „uniny Darskiej (Nawroczyń- 
skiej) ma doszedł do skutku. Mimo te trudności 
część artystyczną zdołano zapełnić występami ar­
tystów, pp.: J ireckiego, Rossow skiego, oraz śpie­
waczki p. Antadci ĆwiKiińskiej.

Uniwersytet ludowy ogłosił też jui. swój pro­
gram na taty. Wykładać będą pnof. Józefa Jo- 
tykówna (w r. z. wykładała w College de Pian­
ce) oraz pp.: Drzewiecki. Zaleski i Posner.

S il  A d m la f s f r a c ? !.
Ceiem  arega low acia  caklaau, prosimy 

o m ożliw ie najwcześniejsze nadsyłanie pre­
num eraty. —  W arunki prenumeraty zam ie­
szczone są w  nagłówku dziennika.

Kraków, 28 liu.ego.
Zadymka. Wczorajszej pogodzie nie brakło uroz­

maicenia. Popołudniowa pradrwa w niepogodzie 
była tylko niedługi om intermezzo. Słońce po kr<> 
tk::-m przyświecaniu skryło się za ciężkie, ciemne 
chmury, z których pod wieczór zaczął padać z po­
czątku grad, później śnieg. W gęstej zadymce śnie­
żnej, wśród wwujących białych płatków prześli­
cznie wyglądał Rynek krakowski, lecz błoto i wil­
goć pod nogami odbierały przechodniom ochotę 
do dłuższego stonia i podziwiania widoku. W do-' 
datku śnieżne płatki, lak piekne póki iecą, dziwnie 
szybko w zgniłej atmosferze wczorajszej tajały na 
.warzy i odzieży, pozostewiając tylko niepizyje- 
nrną wilgoć. To też mało byłe przechodniów, inte­
resujących się poetyczną stroną wmarajszei za­
dymki; prozaicy widzieli tylko błoto, które ona 
powiększyła na uiucach Krakowa.

Przegląd pospolitaków z łat 1891—1372 rozpo­
cznie eię w Krakowie 3 marca b. r. o godzinie 8 
rano przed komisyą w lokalu przy ulicy Szczepań­
skiej 1. 2, I. piętro (Krz}sztofory).

Pobór odbywać się będzie w porządku następu­
jącym;

Dnia 3 marca (sobota) ur. w r. 1891 z imzwisla- 
mi od A  do R; 4 marca (niedziela) — 1891 od S 
do Z; 1890 od A  do R; 5 marca ^poniedziałek) ur 
w r. 1890 od L tło Z: 1899 ud A do F; 6 marca

sta w 1 aktowym dramądt? R. Bracca: >Piętro Ca- 
tuco«  i J. Rovetti’ego *Niouczciwyeh <, w sobotę 
zaś ujrzymy go w wybornej komedyi Flcrs’a i Cail- 
lavet’a -Papie«.

Z miejskiego teatru ludowego. Dzisiaj po potu 
dniu o godzinie 3>j »Janek i Franek w krainie cu­
dów*, wieczorem melodyjna operetka O. StrauSsa 
»Dookoła miłości* z p. Bron. Krajewską w partyi 
Stelh'. — Jutro wznawia scena ludowa podniosłą 
tragedyę Guzkowa *Uriela Akostę* z pp.: Turo- 
wicz, I  rączkowskim, Nowrakowskim i Czarnow­
skim w roiach głównych.

> Czwórka*. Obecny przegląd sztuki na wys4a- 
wie obrazów »Czwórka« (ulica Sienna 1. 2) kończy 
się z dniem dzisiejszym. Z powodu przygotowań 
do otwarcia nowego przeglądu, wystawa zamknię­
tą będzie przez dwa dni,, to jest we czwartek, dnia 
1 marca i piątek, dnia 2 marca Otwarcie wystawy 
marcowej nastąpi w sobotę, dnia 3 b. m., o godzi­
nie 9 lano. Przegiąć, ten będzie jednym z najbar­
dziej interesujących i atrakcyjnych. Biorą w mm 
udział artyści: Fałat, Weiss, Styka, Augustyno-
wucz, Markowicz, Tetmajer. Czajkowski, Grott, 
Małachowski, Piotrowski, Stasiak, Skoczylas, Żele 
cbowski, Czcwenka i wielu innych.

Wystawa otwartą jest również w porze wieczor- 
enj przy świetle eloktrycznom.

Pc ranek Zofii Czaplińskiej. W niedzielę dnia 4-gc 
marcu w sali „Kino Wanda" odbędzie się noranek 
deKlamacyjno-muzyczny p Zofii Czaplińskiej z u- 
działem znanego pianisty, prof. Stan. Lipskiego. 
Znany talent znakomitej artjstki i jej kultura ar­
tystyczna dają gwarancyę, że poranek, btórcgo 
program jest niesłychanie urozmaicony i zajmują­
cy zainteresuje żywo szerokie koła publiczności 
krakowskiej. P. Czaplińska zareprodnkuje z boga­
tego swego rop ertioojnj imajcemlejsze nn-mojiogi i de- 
Maanacye, a prof. Lipski odłprorzy cykl kompozy- 
cyj Chopina:, którego jegt świetnym wykonawcą.

Koncerty kameralne. Instytut muzyczny, pra­
gnąc wskrzesić muzykę kameralną w Krakowie, 
arządza w dniach 1, 11, 22 marca i 5 kwietnia, cykl 
czterech koncertów kameralnych. Pierwszy z nich 
(historyczny) odbędzie się dnia 1 marca. Przyniesie 
on w programie: 1) Pergolese (1710— 1736) Trio 
orkiestrowe; 2) Lotti (1667—1774) Arye; 3) Jo 
melli (1714—1774) Arye; 4) Peigolese — arye; 
5) Couperin (1668—1733) — Scarlatti (1683—1757)

Z źycls Riiiflil pilsKięj 0
Z Paryża donoszą: Kolonia polska w stolicy

Fram-yi rozwija od dłuższego czasu ruchliwą dzia­
łalność w kierunku manifestowania swych sympa 
tyj i swej pomocy czynunej dla rodaków służących 
w armii francuskiej, ale także zbiera fundU3ze na 
Domoc krajowi. Najruchliwsze z tutejszych stowa­
rzyszeń „Pracująca Polom? w  Paryżu"- łiczy prze­
szło 30ó /złcuikćw' Z je i to inieyatywy tego lata 
po raz pierwszy wysłano czieci polskie na kolonie 
letnie. Gromadka dzi r f  zbiera eię również co 
czwartek w lokalu towarzystwa ariystów polskich 
i uczy się, słucha wykładów histeryi, śpiewa wTe- 
szcie pou batutą p. Zofii Kruszewskiej pieśi-l pol­
skie Obecnie rozpoczął swą aziałamość „Uniwer­
sytet ludowy imienia Adama Mickiewicza". Zebra-

(wtorek) 1889 od G do Z; 7 marca (śroaa) 1S88 o a 
do O; 8 marca (czwartek) 1888 od P do Z; 1887 

od A  do J;
Dnia 9 marca (piątek) 1S87 od K do Z: 10 mar­

ca (sobota; 1886 od A  do Z; 11 marca, (niedziela)
1885 od A  do S; 12 marca (poniedziałek) 1885 od 
T do Z, 1884 od A do P; 13 marca (wtorek).1884 
od S do Z; 1883 od A do M; 14 marca (środa) 1883 
od h do Z; 1882 od A  do G;

Dnia 15 marca (czwartek) 3882 od H do Z; 16 
marca ^piątek) 1881 od A do R; 17 marca (sobota) 
ur 1881 od S do Z; 1880 od A do M; 19 marca (po­
niedziałek) 1880 od N do Z; 1879 od A  do K f  *20 
marca (wtorek) 1879 od L  do Z; 1878 od A do H;
21 marca (środa) 1878 o<l 1 dc. Z; 187/ od A  do H;
22 marca (czwartek) 1877 od I do Z; 1876 od A do 
G; 23 marca (piątok) 1876 od H do Z; 1875 od A 
do F;

Dnia 24 marca (sobola) 1875 od G do Z; 1874 
od A do F; 25 marca (niedziela) 1S74 od G do Z;
26 marca (poniedziałek) 1873 od A  do Z; 27 marca 
(wtorek) 1872 od A do Z; 28 marca (środa) stawić 
się mają wszyscy ci pospolitacy, którzy w dniach 
dla nich wyznaczonych z ważnych powodów, któ­
re jednak udowdnić należy, nic mogli stawić się 
przed koinisyą.

Powołanie uznanych za zdolnych do siużby n.a- 
stąto później.

Lkj komisyi przeglądowej mają się zgłosić pospc 
litacy z potrzebnj-mi dokumentami.

Dar na sieroty i dzieci opuszczone. Poseł dr Jan 
H ti p k a. spełniający wolę ś. p. matki swej Maryi 
z Zubrzyckich K u p k o w e  j, zmarłej w Krakowie 
14 lutego b. r., złożył do rąk przewodniczącego 
stowarzyszenia „Rady opiekuńczej" w Krakowie, 
sumę 20.000 Koron, w listach zastawnych gałic. 
Towmrzystwa Kredytowego Ziemskiego, przezna­
czając jedną połowę tej sumy na powiększenie fun­
duszu zakładowego nzcczancgo stowarzyszenia, a ' n°w-to 
drugą, połowę na rzecz zakładu wychowawczego 
dla opuszczonych chłopców w Pawlikowicaeh, ce- 
km spłacenia części długów obciążających ten za­
kład. Zarząd stowarzyszenia „Rady opiekuńczej" 
poczuwa się do obowiązku podania do powszechnej 
wiadomości tego wspaniałomyślnego objawu ser­
decznej troski o los nieszczęśliwych sierot i opu­
szczonych dzieci ich zmarłej dobrodziejki, która 
przez całe życie otaczała jo troskliwą opieką i 
uczczenia jej panręci tern wdzięcznem wspomnie­
niem, jak również db wynurzenia serdecznej po­
dzięki czcigodnemu wykonawcy jej ostatniej w-oli.

Mieczysław Szybalski, prezes, ks. dr Czesław 
iYądolny i Mieczysław Turowicz, wiceprezesi

Pogrzeb ś. p. Aleksandra świerzyuskiego, dyrek­
tora drukarni »Czasu«, odbędzie się we czwartek, 
dnia 1 marca b. r. o godzinie 4 po południu ł  ka­
plicy cmentarnej wprost na miejsce wiecznego spo­
czynku.

Z Towarrystwa Instytutu pedagogicznego. —
W piątek, dnia 1 marca, w sali 43 uniwersytetu 
Jagiellońskiego odbędzie się wykład profesora Ja­
na P a w l i k o w s k i e g o  pod tytułem: »Dydak- 
iyka języka łacińskiego*. Początek o godzinie 
6 wieczorem. Wstęp clła członków bezpłatny. Go­
ście płacą 40 hal.

Występy Romana Żelazowskiego. Dzisiaj rozpo­
czyna swoją gościnę na scenie hn Juliusza Sło­
wackiego świetny tragik i reżyser sceny lwowskiej,
Roman Żelazowski Znakomity artysta, L. reżyser 
główny rządowych teatrów warszawskich-i kiero­
wnik artyKtyczny krakowskiego teatru za dyrek- 
cyi Koźmianr,, przypomni nam się po kilku latach 
melytności, w czasie których do wieńca swoich

i Rameau (1683— 1764) kompozycye fort i 6) Tar- 
tini (1692—1770) Sonatę »Trille du diable*. Współ­
udział w tym pierwszym koncercie biorą: KI. Czop 
Umlaufowa, L. Marek-Onyszkiewicz, St. Giebułtow­
ski, A. Lcwenberg i A. Luftu er.

Drugi koncert przyniesie: muzykę kameralną:
Bach-Reger, trzeci Filipa Emanuela Bacha, czwrarty 
Mozarta i Haydna.

Bilety w kancelaryi (ulica św. Anny 1. 2) od go­
dziny 11—1 w południe i od 4—6 wieczorem.

Z krakowskiego Koła To w. Historycznego. W so­
botę, dnia 3 marca, o godzinie 6 wieczorem, odbę­
dzie się w lokalu semnaryum filozoficznego (ulica 
św. Anny 1. 12) zgromadzenie ogólno Koła, Porzą­
dek dzienny zapowiada sprawozdanie zarządu, wy- 
bery do nowego zarządu i odczyt prof. dra Adama 
K r z y ż a n o w s k i e g o :  ^Przyczyny gospodar­
czo obecnej wojny*.

Stosunki żywnościowe w Krakowie. Przedwczo­
raj rano — Jałt już o tern donieśliśmy — odbyła 
się w Kranówie rewiry a szorogu piekarń prywa­
tnych oraz miejskich, wreszcie skiepów miejskich.

rewizyi brał także udział osobiście delegat

lec godzórar&L, r_ najtourfiasH zgłaszała się tam w ró­
żnych godzinach, wyznaczonych do sprzedaży, co 
zapobiegnie bezcelowemu wystawaniu przed skłe 
parni i uchroni ją od wielu przykrości, z tem połą­
czonych.

Usterki w ruchu prywatnych pakietów poczto­
wych do poczt polowych. Dyrekcja poczt komuni­
kuje: Wskutek reskryptu ministerstwa handlu
z dnia 10 b. m., zwraca się ponownie uwagę, że w 
pakietacn do poczt polowych przesyłać wolno tyl­
ko takie artykuły spożywcze, które nie ulegają 
szybkiemu zepsuciu. W szczególności dopuszczone 
są do transportu w pakietach do poczt polowych 
artykuły spożywcze, wymienione w rozporządze­
niu ministerstwa handlu z dnia 2 kwietnia 1916 r., 
a mianow.oie: kawa (ziarnista lub mielona), cukier 
’ wyroby cukrowe, czekolada, herbatniki, herbata,
■cwibak (suchary), konserwy wszelkiego rodzaju w  
puszkach blaszanych zalutowanyeh, miód w tub­
kach albo puszkach blaszanych, tak zamkniętych, 
aby wyciekanie zawartości było niemożliwe. Prze­
syłanie w pakietach do poczt polowych artykułów' 
spożywczych, ulegających zepsuciu, chybia celu, 
gdyż z powodu trudności transportowych i zacho­
dzącej częsl o potrzeby przesyłania takich pakietów 
dalej za adresatem, dochouzą one na miejsce prze­
znaczenia w stanie nio do użycia. — Publiczność 
zechce się ściśle do tego zastosować, tem bardziej, 
że równocześnie wydaje się ponownie surowy na­
kaz urzędom pocztowym, ażeby badały zawartość 
pakietów do poczt polowych i w razie stwierdzenia 
niedozwolonej zawartości, wykluczały je bezwa­
runkowo od transportu.'

f i l *
Tarnów, 24 lutego. (Kwestya mąki. — Występy 

opery krakowskiej. — Koncert na ętacyę pokrze­
pienia, — Ślizgawica).

Brak mleka staje się w naszem mieście wprost ka­
tastrofą. Powoduje go z jednej strony brak mle­
czarni, z drugiej brak należytego dowozu. Dotych­
czas do Tamowa dostarczały mleka kobiety zc około godziny GM przez uduszenie. Groblcka leża- 
wsi okolicznych; od czasu zaś kilku miesięcy, już i la na sofie, Czapikowsld był powieszony na długiej 
to skutkiem wzmagającego się z dnia na dzmń' kurtce na klamce od drzwi.
braku ludzi po wsiach, już to skutkiem wykupywa-! Według oświadczeń znajomego zamordowanej, 
nia tego koniecznego artykułu przez pokutnych ' zrabowana została znaczna ilość” kosztowności, 
przekupniów, płacących wysokie ceny i wywożą-!pierścionków, a przedewszystkiem dwa kolczyki 
cych towar poza granice powiatu i kraju, dowóz'z. 10 karatowymi brylantami, wartości 15.006 rubli, 
mleka do naszego miasta zmniejszy] się bardzo! O dokonanie tej zbrodni podejrzewani są dwaj sil- ( 
znacznie. Kobiety^ wiejskie, donoszące mleko do {|fi wysocy mężczyźni, których stróż domu okoto ' 
miasta, żądają cen niebywałych, pomiędzy ktćremi godziny 9 wieczorem w dniu 22 b m. wrpuśeił do 
1 K  20 h za 1 litr zbieranego mleka nie należy do domu. Należą oni niewątpliwie do szerokiego kola 
najwyższych. Poza dow-ozem zaś zo wsi niema in- j znajomych zamordowanej. Za podanie rzeczowych 
nogo, gdyż mleko, dostarczane przez zarząd dobr i danych, na podstawie których możnaby sprawców 
książąt Sanguszków; nie może wystarczyć na po schwytać i ukarać, ogłasza się nagrody 1.000 ma- 
trzeby miasta. Tak więc brakuje mleka nie tylko'rek. Jeżeli kilka osób pomoże do osiągnięcia tego

(wskazującym i środkowym) prawej ręki, podno­
sząc przytem łokieć prawy do wysokości ramie­
nia*.

Ten odrębny sposób salutowania w Legionach 
polskich wprowadzony został sria faeti* już od 
dłuższego czasu — obecne rozporządzenie iniiiister- 

' stwa wojny nadaje mu sankoyę urzędową.
Członkowie Rady Stanu w Łodzi Pisma war­

szawskie donoszą. W niedzielę przyjechali do Lo­
dzi członkowie tymczasowej Rady Stanu: wikary 
generalny ks. Przeżdziecrai, Kazimierz Natanson 
i Ludeińir Grendyszyński. Członkowie Rady Stanu 
odbyli szereg konferencyj z przedstawicielami ró­
żnych instytueyj społecznych i komunalnych w 
Łodzi.

Bank polski w Warszawie. „Gazeta Poranna" do­
nosi: W dniu 24 b. m. na gmachu b rosyjskiego 
Banku Państwa przy ul. Bielańskiej wywieszone 
dwa szyldy z następującym na pis eto w językach 
polskim i niemieckim: „Polska krajowa kasa kre­
dytowa". Jak wiadomo, nowy ten bank krajowy 
ma prawo wypuszczania marek polskich.

Wybory w Cenfr. Tow Roimczem. Rezultat do- 
konayeh wryborów do prezydyum i komitetu naszej 
najpoważniejszej instytucyi rolniczej jest następu­
jący. Do prez}dyum weszli pp : kr. Juliusz la r, 
nowski, Maryan Kiniorski, Zygmunt Cno romański, 
H. Wąsowicz, Juliusz Targowski i Alfred Jankowi 
akii jako sekretarz. Do komitetu pp.: Stecki Jan, 
Choomański, Puławski, Bądzyński, Kisieliński, Gal­
lem, Golębowsk'-, Zdanowski, Wyganowski, Wio 
niawski, Natanson Michał, Kowerski Jan, ł.faryl- 
ski Antoni i Marczewski.

Nagroda za wykrycie morderców w Warszawie. 
Pisma warszawskie donoszą: Prezydyum policyi
w Warszawie ogłosiło w ^Deutsche Warschauer 
Zeitung* nagrodę 1.000 marek za wykrycie mor­
derców Zofii Ab;ksanury Giobiekiej i Władysława 
Czapikowskiego. W  obwieszczeniu tem, podpisa- 
nem przez prezydenta policyi v. Glasenappa, ogło- 
szono: ^Oboje zostali zamordowani arna 23 b. m.

celu, nagroda ta odpowiednio zostanie podzielona-?*dla dziec i kobiet, lecz również dla chorych. Szpi­
tale są go pozbawione, a pomiędzy nimi znajdują, 
się także szpitale wojskowe. — Jeżeli zaś mleko 
afcuzymają  ̂to w bairdzio małych i wprost nieiwyatiar- Pierwsza kuchnia wojenna dla stanu średniego 
czających ilościach. W interesie więc tych, którzj w Wiedniu została otwarta w poniedziałek i mię­
sa najpotrzebniejs’', starostwo nasze powinno jak Sfii się w nowym budynku gminnym pierwszej 
najostrzej zabronić wykupywania mleka w powie-! dzielnicy przy Ehendorferstrasse. Ta kuchnia wo­
nie, magistrat zaś tarnowski powinien zająć się "
gamraeyą dowozu mleka dc miasta i postarać się; skioj elektrowni, 
również energicznie, by ceny mleka nie były śmie- 
znie wygórowane.
Dyrc-kc.ya Teatru Nowego w Tarnowie, chcąc 

rozbudzić w naszem mieście ruch nluzyczny, zapro­
siła Towarzystwo operowe krakowskie na występ 
operowy. Publiczność nasza, znając już wykonaw­
ców z krytyk i przedstawień krakowskich, wy peł­
li ilu po brzegi salę *Sokola«. W prawdziwemu śku-

Vv
Adam Fcdorowic-z w towarzystwie et. komisarzu 
policyi dra Jasińskiego. W  czasie rewizyi stwier­
dzono, że niektóre piekarnio pieozywa nie wypie­
kały, a nadto wydawanie chleba odbywało się po­
za wyznaczonemi godsinana.

Również, polieya kranówska interweniowała na 
placu Jabłonowskich przy sprzedaży ziemniaków, 
gdzie zebrało sie około 3000 ludzi przeważnie ko­
biet, Tylko około 500 osob otrzymało ziemniaki, 
reszta ozekała nadaremnie i-dopiero po uspokaja- 
jącem przemówieniu dra Jasieńskiego udała sio do 
domów.

Wczoraj przed południem udało się do miejskie­
go biura aprowizacyjnego w magistracie około 100 
kobiet z Ludwinowi] z żalami, iż w dzielnicy' tej 
od trzech dni nie było zuwćme chloba. Na zarzą­
dzenie magistratu i policyi -przydzielono z jednej 
krakowskiej pledami kilkaset bochenków chluba, 
które pod strażą policyjną na magistrackim wozie 
do Ludwinowa przewieziono i rozdzielono między 
najbardziej potrzebujący cli.

Wskutek zarządzenia urzędu żywnościowego na­
miestnictwa przez cały poniedziałek odbywała się 
dalsza kontrola po 6klepach, restauracyach hote­
lowych i zwyczajnych, pensy Gnatach a nawet do­
mach prywatnych, ozy przepisy obowiązujące w 
dniach bezmięsnych są należycie wykonywane, 
oraz cay karty kontrolne 'przy sprzedaży tłuszczów 
i i, d. są przez kupców odbierane. — Jak słychać, 
kontrola wykazała pewne nadużycia w kilku hote­
lowych restauracyach, których wfaści ziele będą 
pociągnięci do surowej odiiowiedzialności. Należy 
stwierdzić, że właśnie nadużycia w paru restaura- 
eyach hotelowych i?tały się powodem niekorzystnej 
opinii o stosunkach w naszymi kraju oraz spowo­
dowały mylne przekonanie, jakoby w Galicyi pa- 

y  rajskie stosunki w dziedzinie aprowizacyi.
Niesuinieaine te jednostki nie zdają sobie sprawy we Lwowie odbyło sic • posiedzenie komitetu ob 
z tego, że postęp/owrmiem swojem mogą ściągnąć j szerniejszego w spraw.c rozszerzenia akcyi na 
aa kraj nieobliczalne następstwa we formie ró- zccz chorych, superarbitrowanych i porwacają- 
żnych .rekwizycyj, azyli innemi słowy ogół ludne | cych z pola legionistów polskich. Przewodniczył 
ści kraju, nawiidzonogo wojną może cic-rpieć za profesor S e r o c z y ń s k i ,  a referat, o dotychcza- 
samewołę jednostek. Kontrole te z-esz.tą odbywać sowej działalności biura Opieki wygłosił p. Maryan

cr-ijenna powstała dla urzędników magistratu, miej- 
gazowni i tramwaju, dalej dla 

uizędników najwyższego Trybunału sądowego 
i wyższ.cgo sądu krajowego, dla urzędników krajo­
wych kolei, tudzież innych urzędów, położonych 
w okolicy kuchni. Założyło ją Towarzystwo urzę­
dników miasta Wiednia i prowadzi we własnym 
zarządzie.

Gony potraw są następujące: rosół 20 h, mięso 
7. dodatkiem 1 K 20 h, legumina 40 h, datek dla 
shrzby & b razem: 1 K 88 h. Obok w sali dla służ, pieniu wysbichano aktu 111. z iF.austa* i aktu TU. 

z -iCpow leser TIofTinuna*. Ka pierw szy  pian z roi .-Tywvy mienionych ucztjdón- odpada 'obsług!?^ ale po- 
kobiecych wysunęły się pp. Henuriehćwna i Jawo- 1 trawy są te same. W  pierwszym dniu było wnenu* 
rzyńska, z panów Stępniuw-ski i Zathey; resztę ró l1 następujące: zupa wątrobiana, k.szka wątrobiaua

lub krwawa z kapustą i kasza jaglana. - 
Trzy koncertowe dnie na tydzień w Wiedniu. Ze

dzieinie dzierżyli pp.: IJellerówna, Iss.akowicz i Se- 
nowski Orkiestrą kierował p. Bolesław Wałlek- 
Waleweki, który sprawnie i po mistrzowsku pro­
wadził cały icnsemblo* operowy. — Publiczność 
z prawdziwem zadowoleniem i wielką życzliwością 
przyjęła miłych gości operowych, nie szczędząc 
oklasków za poszczegóino partye, stojące na wy­
żynie prawdziwego artyzmu; spodziewać się więc 
należy, że dyrckcya naszego teatru częściej pono­
wi podobne imprezy operowe.

Staraniem Stacyi pokrzepienia odbył się w osla- 
tincli dniach pod protektoratem pp. Reinerowej, żo­
ny radcy dwora, i Fiirbgkowej, żony lekarza, 
kmcert w szczelnie zapełnionej doborową publicz­
nością sali kasynowej. Na koncert złożyły się uda- 
tne produkeye orkiestry 20 pułku piechoty,'gra na 
fortepianie p Abłamowiez-Mayerowej, na skrzyp­
cach produkował się p. Auber, zaciekawienie wzbu­
dził taniec pięcioletniej Marioli Schih-zerówny, na­
strojowa deklamacya wiersza pod tytułem »Anroł 
Pański* Tetm ajcra-Karłowicza znalazła bardzo do­
brą wykonawczynię w osobie p. Kowalskiej, śpiew 
reprezentowała p. Irena Kaempfówna, uezenica tu­
tejszego Instytutu muzycznego o wielkim tale neto 
muzycznym i .ładnych warunkach głosowych. — 
Akompaniament spoczywał w niezawodnych rę­
kach p. Bilbigerowej. Docliód czysty z koncertu 
w kwocie 1.300 K przeznaczył komitet na rannych 
żołnierzy.

Skutkiem iiieposypywania chodników piaskiem, 
względnie popiołem, panuje na naszych brakach 
niemożliwa ślizgawica. Wypadków bolesnych nie 
brak.

Opieka nad legionistami we Lwowie. Onegdaj

względu na polepszony dowóz węgla, a zarazem 
z powodu znacznego ocieplenia się temperatury, 
namiestnłcbwo AiiECyi Dolnej zawiadomiło dy-: 
rekcyę policyi w Wiedniu, że sale: Domu koncer­
towego (>Konzerthaus«), Towarzystwa muzyczne 
go i Uranii w Wiedniu mogą być co tydzień w so­
botę, niedEielę i poniedziałek opaiane i o W l a -  
ne. Pozwolenie to jest pod pewnymi warunkami 
udzielono aż do odwołania. W  salach Uranu odby­
wają się odczyty naukowe.

Cena gazet w  Rosyi. S.at.ysfyezEin robliet/.MOia, e.em 
g-Łizet w  IhosyL iwykaizują, że ceny dzisiejSRC w  po- 
równani u z H H ra  z rołcu 1913 uległy podazas r.voj-i 
ny cm m iyim  zniamom, bo podwyższyły się prawie 
o  75 pnoceot. W ostatnim roku puzeCrrojeanym wy- 
ohodiaiłb «w Roeyi ogółem 28G pism ipo 5 swp., 167 
po  3 łoop , 139 po 10 bop>., 113 po 20 kof i  42 po 1 
p 3 kop,, 139 pć 10 kop., 113 -po 20 kop. 1 42 (x> 1 
kop. Dziś rautom: astti i.yc-h orfafniich jest. m łedw ie 
15, podezias gdy  20 kop. fcoeżtujo obecnie 180 ga- 
izet. wewękiZino-TOsyjski-oh. N a  to ogólne ktiateene 
podnożemie cen piism wpłynęły pr.zedeweKystikiem 
:medcstailec.z,na boiiriunilzac-ya, a następnie niemały 
brak papieru gazetowego.

się będą. stele tak, że wszelkie nadużycia będą u- 
daremnione.

Rejonowy chleb. Wczoraj był pierwszy dzień 
prbom rejonowego chleba, Po dwóch dniach pra­
wie bezchlobowych% ludność Krakowa otrzymała 
cłileb według nowego rozdziału w ilości znacznie 
uszczuplonej. Podział na rejony i ustanowienia 
stałych sklepów okręgowych z przydzieloną klien­
telą n'o usunęło wprawdzie plagi »ogonkćw«, ale 
ją znacznie złagodziło. Czekanie nie trwało dłużej, 
niż pói goiLany — a późniejsza godzina wydawa­
nia chleba zniosła potrzebę nazbyt wczesnego 
wstawania i wyczekiwania.

Chleb nowy, tak zwany rejonowy, okazał się w 
smaku gorszym od wypiekanego poprzednio, przez 
nadmiar kwasu, f.właszczs chleb, -wypiekany pray 
ulicy Szewskiej, był zbyt kwaśny, a innych rejo­
nów nadchodzą relacye również o pogorszeniu się 
smaku chteba. Ale i w tych warunkach ludność 
okazała red o wolenie z  pojawisnr się cłileDa, który 
dzisiaj, wobec braku mąki, k-rap, kasz i grochu, 
stanów oodstewę ij-wiania się ludności

Sprzedaż chleba w sklepach rejonowych ma od­
bywać się eodziearie od godziny 6 rano do 12 w 
poradnie i od godziny 3 do 5 po południu. Ponie­
waż wobec urn jodowania sprzedaży chleba każdy 
w dniu i porze, wyznaczonej dc zakupna, otrzyma
przysługującą mu racyę ehłeba, przeto magistrat 

dawniejszych eryumfów w Petersburgu, Kijowie, j zwraca uwagę publiczności, aoy we własnym Lnte- 
Zagrzeł u. Pradze i Czechach, zdobył wiePrie suk- * rosie unikała przybywania po clileb w  jrewnych tyl-

K o w a r z, który następnie przedstawił plan dal­
szej akcyi. W czasie od 4—10 marca urządzone bę­
dą odczyty, składki i t. p. na cel powyższy.

Na cele Opieki złożył Stanisław hr. B a d e n i  
2.000 K, a p. Siemaszko vva, artystka teatru miej­
skiego. przyrzekła urządzić trzy wieczory recyta­
cy jne.

Pożai na dworcu kolejowym we Lwowie. W uo-
cy z niedzieli na poniodziatek po godzi ni 1 3 po 
północy wybuchł pożar w budynku magazyno­
wym, t. łw . »Fassungsstelle«, na lwowskim towa­
rowym dworcu kolejowym w pobliżu dawnego 
dworca, czerniowieckiego przy ul. Gródeckiej. Pa­
lił się dacii magazynu. Pożar powstał, jak się zda­
je, od rury kominowej, urządzonej w sposób pry­
mitywny. Miejska straż pożarna pracowała energi­
cznie nad zlokalizowaniem pożaru, co się też uda­
ło. Uratowano duży budynek, w którym nagroma­
dzone były wielk'c ilości produktów, przeważnie 
spożywczych. Spłonął tylko narożnik dachu. W  ak­
cyi ratunkowej brało też udział wojsko. Straż po­
żarna pracowała do rana.

1  IC r ś fis tw a  P g s s k is i# .
Odrębne ; salutowanie w Legtonach polskich. — 

»Siretfleurs ifilitiirbtett* donosi: »Rozporządze-
uiem ministerstwa wojny z dnia 14 lutego 1917 r. 
oddz. 5, Nr 3.728, postanowiono celem utrzymania 
tradycyi dawnego wojska polskiego, że czlonko

Repertoar teatru miejskiego w Krakowie d 
im. Juliusza Słowackiego

We środę, dnia 88 b. m.: »Piołr Caruso*, drama 
R. Brncco; »N :euezciwi«, dramat G. Rovetti ego 
występ p. Romana Żelazowskiego.

Repetoar miejskiego teatru ludowego.
Yve środę, dnia 28 b. m., po południu o godzinie 

3M*: »Janek i Franek w krainie cudów*; wieczorem: 
uDookola mności*.

POWSZECHNE W YKŁADY UNIWERSYTECKIF 
W KRAKOWIE, UL. SW. ANNY L. 6, I. PIĘTRO.

( G o d z i n a  7 w i e c z o r e m ) .
Środa, 28 b. m.: Profesor uniwersytetu Jagielloń­

skiego dr Leon M a r c h l e w s k i :  jZdobycze pol­
skie w technologii*.

S K Ł A D K I
złożyli w Ad.ninistracy. „Nnwej Reformy":

Na Fundusz wdów i srtrnt po legionistach: Jako 
w jńcrwszą rocznicę śmierć1' ?. p. Marysieńki Szymu- 
sikówny Zofia Krauzówna 5 K, Ignacowie Krauzowie 
20 K; Ńarya Lutyiisł 24 K zebrane na popisie nczc? 
mc; z ckazyi śiut.u Michała i Beieny Trzepaezów go 
śeie wcscln 45 K 30 h.

Na K. B. K.: Baranowie 26 K; Henryk MachalsJd 
5 lv; gruno nauczycielski! 4 kl. szkoły w \aszowH 
od dzieci szkolnych 4f K 20 fi; Skuj-.niewicz Józef 10 K 

Na Żłobki noi. im. Sienkiewicza: S kupnie wir z Józe 
16 i

Dla staruszki M. R. 1. S. 3 K.

Zmarli:
Ksiądz Wincenty J a n k o w s k i ,  proboszcz w 

Mszanie Dolnej, były dziekan tymbarski i pro­
boszcz w Kasinie, umarł w 75 roku życia.

Stanisław J a g 1 a r z, emerytowany proboszcz 
w Tylmanowej, umarł w 60 roku życia.

Adolf D i e li 1, starszy komisarz kolei państwo­
wych, zmarł wo Lwowie w 63 roku życia

Jan B r a u n y, rolnik w Sibicy pod Cieszynem 
umarł dnia 26 b. m. w 77 roku życ a.

R a c  h m i e l  K a n a r e k ,  właściciel dóbr, kap 
wal&r orderu Franciszka Józefa, zmarł w Tanio-,

wie armii poiskioj salutować mają dwoma pateam, wie 26 b. m. wr 82 roku życia...
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iSŁttós&ał* 
(Telegram  e. k. Biura

Berlin, 28 lutego.
VV ] arlamencie toczyła się wczoraj dalej dy­

skusja nad budżetem w związku z nowem: 
przedłożeni imi podatkewemi. Sala i trybuny 
były zapełnione, także loża dyplomatów. Na­
tychmiast po otwarciu posiedzenia zabrał głos 
kanclerz państwa ‘B e t h m a n n-H o 11 w e g i 
oświadczył:

PanowieI Gdy nasi żołnierze sioją w polu. 
nasze łodzie podwodne, gardząc śmiercią, krą­
żą po morzu, tu, w kra u, nie pozostaje nam in­
na robota, jak sporządzać działa i amunicyę, 
produkować środki żywności i sprawiedliwie je 
rozdzielać. A  w tej, do ostatka naprężonej wal­
ce o tycie i przyszłość naszego państwa, ponad 
wszystkiem góruje jedna sprawa, wyższa po­
nad* wszystkie kwestye polityki zagranicznej i 
wewnętrznej, a tą sprawą jest: walczyć i zwy­
ciężać!

Uchwalenie przez parlament nowych kredy­
tów wojennych zadokumentuje przed całym 
światem nieodwołalną decyzyę Niemiec, by 
walczyć aż do cnwili, kiedy nieprzyjaciele będą 
skłonni zawrzeć pokój. O tem, jak ten pokój 
będzie wyglądał, mówiono i pisano wiek). Tak­
że w geiiine pruskim nir:dawno szczegółowro 
zajmowano się tą sprawą, czy ł jaki zysk w 
ziemi i inne zabezpieczenia przynieść nam musi 
pokćj. Jakkolwiek decydującą jest ta sprawa 
dla naszej przyszłości, i głęboko nurtuje w u- 
mysłae.h, to jednak uw-ażam za rzecz przed­
wczesną, bym i ja w tej dyskusyi brał udział. 
Z mego stanowiska czynić z góry obietnice łub 
formułować szczegółowe warunki, byłoby rze­
czą jałową. Mocarze nieprzyjacielscy uczynili z 
tej możności obfity użytek, i porobili sobie 
wzajemnie fantastyczne zapewmienia, ale osią­
gnęli przez to tylko tyle, że oni i ich ludy coraz 
to głębie., za wikłali się w wojnę. Przykład ten 
nie nęci mnie y/cale. Kilkakrotnie już powie­
działem to, cc mogiem powiedzieć o kierunki! 
t ceiacli naszych warunków. Kres położyć woj­
nie przez trwały pokój, który da nam oiszko- 
ćowasiia za wszystkie poniesione krzywdy, 
!;tćrv zapewni silnym Niemcom byt i przy­
szłość —  fl&ywe brawa) oto nasz cel. Nie mniej 
i nie więcej.

Także co do wielkich zagadnień polityki we­
wnętrznej ograniczyć się pragnę do kliku ogól­
nych uwag Podobnie jak o celach wojennych, 
tak i o sprawie ułożenia się naszych stosunków/ 
wewnętrzr.o-politycznych zdania są różne. No­
wa orientacja? Nio jest to piękne słov/o. Po 
raz pierwszy go dziś używam. Budzi ono fał­
szywe wyobrażenie, jakgdyby od naszego wi­
dzimisie zależało, czy chcemy się w nowy spo­
sób ory entować czy nie. Nie, moi panowie, ni 
srał nowy czas, a z nim odnowił się naród. —  
(Okrzwki: Bardzo słusznie!) Siw/orzyla go no- 
tężna wojna. Pokolenie, które doznało tak głę­
bokiego wstrząśnienia, naród, o którym w po­
rywający sposób poeta, służący w polu, mógł 
powiedzieć, że jego najuboższy syn był także 
najdroższym synem, naród, który tysiąckrotnie 
każdego dnia doświadczał, że tylko jego zbio­
rowa siła może sprostać zewnętrznemu niebez­
pieczeństwu i przezwyciężyć je —  to są, moi 
panów??, żywe siły, które nie dadzą się ująć w 
żaden program partyjny ani prawicy ani lewi- 
CJ, ani wytrącić ze swego toru. (Głosy: Bardzo 
słusznie!)

Kanclerz państwa wskazuje, jak wielkie za 
dama jiolityoziuń wo/skewe, gospadarczc i spo­
łeczne trzeba rozwiązać po wojnie w sposib 
jakiego w/ymaga silą wownotrzna państwa. Csa- 
6y, kiedy w łonie rządu panowała polityka ga­
binetowa a woinomyśir.e prądy mniej lub wię­
cej były prądami kosmopolitycznymi, już mi­
nęły. Każdy rozsądny przedstawiciel praw ludu 
potrafi ocenić wartość naszych urządzeń mo 
narchicznt en.

Go się tyczy niiiitaryzmu, to sytuacya geo­
graficzna przypomina Niemcom zawsze słowa 
'rtderyka iclkiego: „Toujours en vedette!“ 

N il można tej straży y, ykonywać skuteczniej 
niż przez urządzenia, oparte na silnej podsta­
wie namR-chicznej. Niema n:c skuteczniejsze­
go nad monarchię, zakorzenioną w  szerokich 
waistwaeh i z tego nieustannego źródła czer­
piącą swą silę.

Kanclerz państwa w skazuje dalej na to, że 
propozycja Niemiec i ich sprzymierzeńców co 
do rozpoczęcia rokowań pokojowych znalazła 
żywy odgłos u państw neutralnych, u nieprzy­
jaciół jednak wywołała objąwjr barbarzyńskiej 
nienawiści i szyderstwa. W  tej chwili," kiedy 
Niemcy wraz ze swymi sprzymierzeńcami je­
dnolicie stoją na wszystkich frontach, cała wi 
na za dalszy rozlew' krwi sp a d a  na nieprzyja­
ciół.

Przechodząc do omówienia zamknięcia mórz, 
powiada kanclerz, że państwa centralne stara- 
ł.yjstę wedle możności złagodzić wici kie trudno 
ści, wynikające stąd dia żeglugi państw' neu­
tralnych i dostarczyć im surowcu, o ile nim sa­
me rozporządzają. Ale wr gnmeig rzeszy wszyst­
kie tc trudności w y  wołano są ty lk o  przez tyra  
nię morską Anglii. N adejd zie  jednak  czas, kie­
dy i neutralni w dzięczn i lięrtą. mocarstwojp een- 
trudnym za ten obecną konieczna, nieodwołalną 
decyzyę.

Co się tyczy Stanów Zjednoczony oh które 
poszły o krok dalej niż państwa neutralno, to 
kanclerz pań,-twa nie otmunał autentycznego 
/-uwiadomienia o powodach nagłego zerwania 
stosunków a dotychczasowy ambasador 8ia-
ńó w Zjednoczonych w Berlinie ograniczył 
do zakomumkowania ustnego o zerwaniu sto­
sunków i do zażądania paszportów. Jcsito ł“ar- 
'L t  ! ^ , aaiu stosunków, która nie miała dotąd

G dyby argument tacy a 
żo Niemcy bez wprzód-

przykłada rv historyk 
Stanów Zjednoczonych
mej zapowucozi z umysłu cofnęły poczynione w 
Bwojej nocie z & maja P91G uroczyste obietni­
ce, była autentyczną, jak to donosiło iuro Reu­
tera, to przeciw raonej argumentacji kanclerz

- najlepiej 
tastosuje sic do rt; i ć d zy n a r o o o węyc 11 zwyczajów 
o neutralności, jeżeli zakaże dostarczać bronije
j materyału wojennego obu zwrtlczająeym się 
te Meksyku stronnictwom. Ten zwyczaj w rok 
później już nie był dość dobrym i cyneryka do- 
>ta ■czyta państwom koałieyi ni ?zliczoną i!®Só 
Maferyała wojennego. Ameryka, dbając pibiie 
D prawa obywateli amerykańskich, £>y mogli 
Iwobodme [eżdzić do krajów koalicji i prowa- 
Izłć handel, całkiem odmiennie zapatrywała się 
na tę sprawę w odniesieniu do państw central­
nych. Zaprotestowała wprawdzie przeciw po-

korespondency jn egu ).
szczególnym, przeciwnym prawni międzynaro­
dowemu, zarządzeniom Anglii, ale im się pod­
dała. Wobec nowy ch zarząd/oń, wydanych z 
końcem stycznia przez Anglię co do zamknię 
ci a mórz, konsekweneye, jakie z nich wyciągnę­
liśmy, nie mogły być dla nikogo niespodzian­
ką. Jest rzeczą niemożliwą dopatrywać się kwe­
sty) honoru i kwestyi żywotnej narodu amery 
kańskiego w tem, by prawo międzynarodowe 
było bronione tylko przeciw państ wom central­
nym. Wskutek zarządzeń angielskich tylko dla­
tego nie ginęi Amerykanie, ponieważ państwa 
neutralne, zwłaszcza Ameryka, poddała się za­
rządzeniom angielskim. Zerwanie stosunków 
dyplomatycznych przez Amerykę i chęć zmobi­
lizowania wszystkich państw neutralnych prze­
ciw Niemcom nie służy celowi, proklamowane­
mu przez Stany Zjednoczone: swobodzie mórz, 
ani dążeniom pokojowym, raczej podsyca dąże­
nia, zmierzające k:. wygłodzeniu Niemiec i po­
mnaża rozlew Krwi.

Ubolewam —  powiada kanclerz —  nad zer 
waniem stosunków z narodem, którego histo­
ryczną misyą było wraz z nami bronić wspól­
nych ideałów. Skoro jednak nasza szczera wo­
la do zawarcia pokoju napotkała tylko na szy­
derstwo u przeciwnika, nie możemy się cofnąć, 
możemy tylko pójść naprzód. Anglia, która o- 
strzejszo stosowanie łodzi podwodnych nazywa 
największą zbrodnią w dziejach świata, uważa 
się za predestynowaną do panowania nad mo­
rzem. i uznaje prawo międzynarodowe za obo- 
wiązuiace tylko wtenczas, gdy pozwalają jej 
na to jej własne interes? Muszę powtórzyć, że 
nasza obecna wojna łodziami podwoduemi jest 
odpowiedzią na blokadę głodową, wykonywa­
ną przez Ancrłią wobec nas od początku wojny. 
To, co Anglia na małą skalę stosowała wobec 
Coerów, to pragnie wr tej wojnie na welką ska­
lę stosować wobec Niemiec. Wówczas chodziło 
tylko o 150.000 kobiet i dzieci, z których we­
dług -twierdzenia samego Lloyda Georgea —  
około 12% padło ofiarą angielskiej barbarzyń­
skiej metody wojowania, dziś idzie o prawdo 70 
milionów ludzi, by ich głodem zmusić do podda­
nia się. Anglia od początku wojny nic prowa­
dzi wojny, jaka zwykła się toczyć między dwro- 
ma wojskami, lecz prowadzi wojnę narbdu z 
narodem. Rząd angielski zapewnia ludność, że 
wnet opanuje i pokona niebezpieczeństw/o, wy­
nikające z zaostrzonej wrojny podwodni j. Zoba­
czymy. Dotychczasowa wyuilrł tej wojny prze­
wyższała oczekiwania rmrymrui nmrnicckiej. 
Ostatecznych .liczb podać nie można, lecz rapor­
ty, złożone przez poszczególne lodzie podwod­
ne, wykazują tak wielki sukces, że można być 
aż nadto zadowolonym z osiągniętych wyni­
ków. Że niektóre okręty mogą, uiść, to nie 
zmienia niczego w  całości obrazu. Niezrównana 
brawura, łodzi podwodnych uspokaja nas co do 
dalszego rozwoju tej wojny.

Kanclerz wspomina dalej o ciężkiej zimie, 
którą przebywa uboższa ludność z wiełkiem po­
święceniom, unicestwiając plan Anglii co do 
wygłodzenia Niemiec.

Sytuacya wojskowa od czasu ostatniej mowy 
kanclerza me zmieniła ;ię. Wszędzie nasze' fron 
ty są wzmocnione, a nasi waleczni żołnierze z 
całem zaufaniem spoglądają na swych dowódz- 
ców, nawykłych do zwycięstw. Na frontach lą­
dowych jest wszystko gotowe dzięki geniuszo­
wi najwyższego kierownictwa armii, także na 
froncie na morzu zwyciężymy, a do walki lo­
dziarni podwmdncmi nigdy nie byliśmy tak do­
brze iii/brojmii, jak przed rokiem, to też z całą 
ufnością oczekujemy najbliższym!) miesięcy. —  
Trócz wojska., stojącego przed nieprzyjacielem, 
v ojczj/.nie stoi drugie wojsko, ożywione nie­
złomną wora, które mo ścierpi, by ojczyzna 
miała się wyrzec wolności. WóU. ta wypróbo­
wana i zahartowana tysiąckrotnie, w chwili nie­
bezpieczeństwa czyni nas niepokonalnynti i nie­
sie nam zwycięstw o. (Żywe oklaski).' .

Berlin, 2S lutego. ’
W  parlamencie po kanclerzu państwa poseł 

S p a h n z centrum wyraża ufność narodu nie­
mieckiego w' skuteczność łodzi podwodnych i 
przekonanie, że przeciwnicy uznają niepoko- 
nalność Niemiec. Jakakolwiek decyzja zapa­
dnie zo strony Wilsona, dla narodu niernieekic- 
•go pozostaje hasło: przetrwać i zwyciężyć. Błę­
dem by jednak było twierdzić, żs Niemcy chcą 
zrzec się odszkodowania wojennego wediug z., 
sady że każda strona ma ponosić swoje cięża­
ry. Kanclerz nie. stoi na tem stanowisku. Szko­
dy majątkowe powinny być wynagrodzone 
przez tych, którzy woinę wywołali. Właśnie je­
dnak iv odszkodowaniu wojennem tkwi jedna 
z istotnych gwaraneyj trwałego pokoju.

Poseł 8 c Ii e i d e m a n n, socjalny demokra­
ta, oznacza dziei. 12 grudnia najpiękniejszym 
dniem swego życia, gdyż socjalni demokraci 
zawisie byli zwolennikami ruchu pokojowego w 
Niemczech. Rządy mocarstw' centralnych nie o 
kreśliły jednakże jasno propozyoyj, z jakiefni 
zam ierzają w ystąp ić  na konferencji pokojo­
wej . Sprzeczać się o to jest rzeczą zbędną, gdyż 
konferencja pokojowa nic od tego jest zawisłą, 
od czego się rozpocznie, tylko od tego, czein się 
skończy. Ale jeżeli Niemcy chcą się doczekać 
pokoju, muszą zwalczać w kraju silny prąd po­
lityki zdobywczej, polityki, która mówi „aż do 
końca11. w przeciwnym razie nigdy się końca 
nie doczekają. W  kraju panowała zupełna 
zgodność zdań co do tego. że należy się bronić, 
ale nie c o do tego jakimi środkami. Zdaniem 
mówcy i dziś istnieje międzynarodówka, dążą­
cą do zaostrzenia i przedłożenia -wojny. Lloyd 
Oeorge jest ojcem nowrvch deeyzyj kierowni­
ctwa państwa niemieckiego, gdyż właściwie na 
konferencji w Rzymie uchwalone zostało za­
ostrzenie wojny łodziami podwodnemu Skoro 
do niej przyszło, spfcyajiści pragną tylko, żeby 
jak najrychlej doprowadziła do celu. Ubolewa­
ją nad zerwaniem stosunków z Ameryką, lecz 
nie solidaryzują się z tymi, którzy, można po­
wiedzieć, witają Amerykę jako nowego wroga. 
Ostrzegają naród 1 rząd, by trzeźwo osą­
dzały to, co się da osiągnąć. To umiarkowa­
nie jest gruntem, na którym kiedyś zejdzie 
posiew pokojowy. Aie cześć, byt i wolność roz­
woju gospodarczego państwa muszą wyjść z 
ę wojny nietknięte. Potrzeba dlatego natężyć

'f, gdy powioną wiatry wiosonne, tc i so­
cjaliści bionić będą wolności Niemiec. Z tego 
te* v zględu uchwalili oni i tym razem środki 
dla obrony kraju. A le wojny nis można prowa­
dzić ani chwili dłużej, niż tego cel wrymaga, No­
w y zwtoŁ wywołał jednak w kołach niektó­
rych obłęd fałszywie zwiany „furor tentonieus“ . 
Ci ciekawi panowie sądzą, że mamy jeszcze za

mało wrogów a za wielu sprzymierzeńców. Po­
dziwiać należy tę nadwyżkę sił u tych panów 
w  tyra czasie, kiedy brak środków żywności. 
Jeżeli naokół w świecie istnieje tak niesłycha­
na nienawiść ku Niemcom, to przypisać to na­
leży także tym machinacjom, które za granicą 
uchodzą, za głos trzeźwego narodu.

Naród niemiecki z dumą znos, ogromne cię­
żary, ple oburza sie na niesłychaną bezwzględ­
ność, objawiającą się w chciwości i bezwstyd­
nej lichwie. Pod pręgierz należy postawić tych 
bezecnych, którzy z nędzy ludu wyciągają zy­
ski. To, co się dziś dzieje, jest planowo upraw­
nionym rabunkiem. Mówca w'zvwa kanclerza 
państwa, by j&k najrychlej przeciw temu wy­
stąpił. W  ostrych słowach zwraca się przeciw 
pruskiemu ministrowi rolnictwa, domagając się 
jego ustąpienia.

K a n c l e r z  p a ń s t w a ,  zaorawszy pono­
wnie głos, protestuje stanowczo przeciw sposo­
bowi, w  jakim Sc-licidemaum przemawiał o pru­
skim ministrze rolnictwa, określa zarzuty ja­
ko nieuzasadnione i zapowiada., ze przy rzeczo­
wej dyskusji sprawa ta będzie najeżycie wyja­
śniona.

Poseł W  i ni e r z postępowej party ludowej 
wytyka w  mowie kanclerza brak oświadczenia 
co do reformy polityki wewnętrznej.

Hr. W  z s i a r p ,  konserwatysta, wywodzi, że 
t. zw. nowa. oryeniaeya w gruncie rzeczy może

być rozumiana tylko jako demokratyzacja 
wszelkich urządzeń. Za tem stronnictwo mówmy 
się udo oświadczy. Po wojnie trzeba silnej pod­
stawy monarchiezncj. Porusza kwestye dosta­
tecznego odszkodowania wojennego. Gdyby nie­
przyjaciel nie mógł zapłacić odszkodowania w 
gotówce, to Niemcy posiadają w ręku obsadzo­
ne obszary, gospodarczo wartościowe, zdobyte 
krwią niemiecką.. Nadto Niemcy p-otrzeDują ro z­
szerzenia swojej podstawy rolniczej, poirzeou- 
ią kraju na osiedlenie. Ten kraj znajduje się w 
Kuriandyi i na Litwie. Przytcm Niemcy bronić 
by mogły także interesów Bałtowi

Jak im wojnę trzeba pieniędzy, tak dla prze­
mysłu trzeba rudy7 i węgla, a to znaleźć 
można w Brieu i Longwy. Niezbędny jest także 
dla Niemiec port Antwerpia, Jak granice na 
wschodzie muszą być zabezpieczone, tak i front 
zachodni musi być wzmocniony. Tu wchodzi w 
rachubę wysoka wartość defenzywna i. o fen ży­
wna, wybrzeża F landyi.

Mówca powiada, że Austro-Węgry są nietyl- 
ko pośrednio, ale i bezpośrednio interesowane 
w wo n ie podmorskiej i wyraża oczekiwanie, 
że mimo ostatniej noty Wilsona także Austro- 
W ę g y  sraną na tem samum stanowisku, co 
Niemcy. N:ema mowy o cofnięciu się nawet 
pized żądaniami Ameryki.

Dalr.zy ciąg obrad dzisiaj.

W3RHEST W E R H E R
emer. e, k. radca sądu kraj.

przeżywszy lat 62, po długiej a C/ężkiej 
chorobie, opatrzony świ Sakramentami, 
zasnął w Panu dnia 27 lutego 1917 roku.

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby L. 2 
przy ulicy Piotra Michałowskiego na miej­
sce wiecznego spoczynku nastąpi we 
czwartek dnia 1 mai ca o godzinie 3 po poł.

Na. ten smutny obrzęd stroskana siostra 
i  lodzina zaprasza Krewnych, Przyjaciół, 

Kolegów Zmarłego i Znajomych.

Nabożeństw o żałobne
odóęd-zie się w sobotę dnia 3 marca o go­
dzi" ie 8 rano w kościele OO. Kapucynów. 

O sobnych  zaw iadom ień  nie rozsy ła  się.
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w Krakowie.

i fe£i l i  I
(Telegram  c. k. Biura korespondencyjnego).

Waszyngton, 28 lutego.
(Reuter). Orędzie Wilsona do Kongresu o- 

piewa:
Żyjemy w czasie krytycznym. Jest moim o- 

bo-wiązkiem utrzymać ścisły kontakt z obu 
Izbami Kungiesu. Zapowiedziana w dniu 1 lu­
tego taktyka niopizyjaciehka stosowana jest 
Już od 4 tygodni. Nib można jeszcze ocenić w 
całości jej praktycznych następstw. Handel in­
nych krajów neutralnych ponosi poważne szko­
dy, chociaż nic wdększe, niż przed 1 lutego. We­
zwałem resztę narodów neutralnych, aby z nami 
współdziałały, aby położyć kres temu zniszcze­
niu, obawiam się jednakże, że żaden z nich nic 
uwaia v'?pó!nej akeyi z nami za. wskn'za,ną. —  
Nasz własny handel r/erpi również więcej wsku­
tek wyczekiwania, niż wskutek właściwych wy­
darzeń. P on osi on wi ęk si7_c szkody wskutek fak­
tu, żo tyle z naszych okrętów trwożliwie pozo­
staje w portach Ameryki, niż wskutek togo, że 
ryle okrętów jest zahukanych.

O w-strajmianiu rmhu * okręitów' w  portach 
amerykańskich wskutek tego, iż właściciele ©- 
krętów nie są skłonni rzucać swoich okrętów' 
na igraszkę losu bez Zabezpieczenia i bez dosta­
tecznej osłony i o wywołnnem przęz to zamące­
niu handlu amciyknńskiego wyraża się Wilson, 
że już to samo może być następstwem, które 
zamierzano uzyskać przdz nowy sposób, wojo- 
wimia łodziami podwoikiemi, o ile ono oddzia­
ływa na Amerykę. Piątego możemy tylko po­
wiedzieć, ze jawny czyn. którego, jak się spo­
dziewam, unikać, będą' komendanci niemieckich 
łodzi podwodnych, jeszcze nie nastąpił. A le cho-

szczędzają nasze okręty i naszych obywateli, to 
należy to przypisać raczej szczęśliwemu przy­
padkowi i faktowi, że komendanci łodzi pod­
wodnych, z którymi nasze okręty się spotykają, 
wbrewr oczekiwaniu okazują, takt i panują nad 
sobą więcej, niż to czarni instrukcja, udzielona 
tym komendantem

Byłoby uicrozsądnem przeczyć, że w  sytua­
c ji tej tkwi poważna możliwość i niebezpie­
czeństwo, i byłoby wielką nieostrożnością nie 
być na nie przygotowanym. Czuję wooec rego 
obowiązek wezwać panów, żebyście nd n&tysch 
miast zapewnili wszc-lką władzę, której "łada 
chwila mogę potrzebować, Musimy wśród tych 
ciężkich okoliczności z rozwagą i stanowczo­
ścią bronić naszego handlu i życia naszych o- 
bywateli. Spodziewam sie z całego serca, ie  nie 
bęozie koniecznem wydawać sile zbrojnej roz­
kazu, żeby  zaczęły działać. Naród amerykań­
ski tego nie pragnie. Żadna z dróg, przeztmnie 
obranych, n:e beilz e prowadził? do woiny. — 
Wojnę może wywołać tylko samowolny, za­
czepny czyn. Proszę panów, abyście mnie upo­
ważnili do uzbrojenia naszych okrętów handlo­
wych, gdyby tego zaszła potrzeba, w broń dla 
samoobrony i we wszystkie inne środki obrony 
na morzu naszych okrętów i naszych obywateli 
wśród ich pokojowej pracy zawodowej. Nie ma­
my na względzie tylko materyalnyeh interesów, 
Acz bardziej jeszcze fundamentalne pp iiyi ludz- 
h;e, wzniosie zasady współczucia i ochrony, 
które każą ludzkości czuwać nad życiem ludzi, 
pracujących w sposób pokojowy nad utrzyma­
niem przemysłu światowego, czuwać nad ży-

ciaż na szczęście tali się ma sprawa, to przecież: cionOtob-ct i dzieci. Nio można pojąć, żebyktó- 
zuiane abuzye i cśw , dczeme niektórych dzień-1 n k o lw i ’k człowiek o zasadach ameiykań- 
lńków ■ władz niemieckich wzmacniają raczej! skieh mógł zawahać się przed obroną tych 
niż osłabiają wrażemu, że jeżeli Niemcy -o-i rzeczy.

t
fólii! z Zonerto

obywatelka ot. Krakowa

przeżywszy lat 64, po ciężkiej chorobie, o- 
patrzona św Sakramentami, zasnęła w 

Panu dria 25 lutego 1917 roku.

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby L. 
35 przy ulicy Długiej na miejsce wieczne­
go spoczynku nastąpi we środę dnia -o 

b. m. o godzinie 3 po południu.

Na ten smutny obrzęd stroskana siostra 
z rodziną zaprasza Krewnych, Przyjaciół 

i Znajomych.

Nabożeństw o żałobne
odbędzie się we czwartek dnia 1 marca b. 
r. o godz.nie 10 rano w kościele parafial­

nym św. Floryana.

Zakład pogrzebowy »Concordia* Jnua Wolnego 
w Krakowie.

Za duszę
TL
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wlce-prezesa Rady nadzorczej Szkoły 

zawodowych pielęgniarek

odnrawione zostaną staraniem Zarządu 
Szkoły

św ięte żałobne
we czwartek dnia 1 marca o godzaińe 9 
w1 kościele XX. Misjonarzy na Kle par zu
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ochec tpiiręMeńlt Galicji.
(Tet. c. k Biura aoresp.)

Wiedeń, 28 lutego. 
„Deutsche Nachr.“ donoszą:
Na odbytem wczoraj przed południem posic- 

<feenki piezydyum niemieckiego Związku naro­
dowego, eubkomitet dla obrad nad sjuawami 
Galicyi przedłożył sprawozdanie i zasady, wy­
pracowane dla wyodrębnienia Galicyi. Po szcze­
gółowych obradach nad temi zasadami powzię­
to następującą uchwałę:

Piezydyum niemieckiego Związku narodo­
wego stwierdza jako tymczasową podstawę 
wypracowane przez sulkomitet zasady dła w y­
odrębnienia Galicyi i upełnomocnia przewodni­
czących do podjęcia obrad z rządem i innernf 
stronnictwami parlamentarnemi.

I  ptóyiu bk. Maksymiliana w Sofii.
(Te!, e. Ł. Biura koresp.)

Sofia, 28 lutego. 
Areyksiążę Maksymilian złożył cnegdaj wi 

zył wizytę prezydentowi mmistrów Radosławo­
wi. Wieczorem odbył się w pałacu krółewsium 
obiad galowy, podczas którego król wygłosi! 
toast, w którym powiedział:

Uczucia szczerej, serdeczej przyjaźni, jakie- 
mi mnie cesarz Franciszek Józef, mój nieza­
pomniany ojcowski przyjaciel i dobrodziej przez

I astńj v; żegludze h a s k ie j.
(T e l. wi. „N o w e j R eform y '’).

Zurych, 28 lutego.
Zastój w żegiudze włcsk-.ej staje się zupeł­

nym. Cenzura nie pozwala zamieszczać prasie 
włoskiej żadnych wiadomości w  tym kierunku, 
aby nie powiększać trosk, wywołanych przesi­
leniem aprow izaeyjnem. Działalność austro-wę- 
gierskich łodzi p&dwodnych na morzu Śródzie- 
noem jest bardzo intenzywną. Ruch okrętów 
koalicyjnych natrafia na coraz większe tru­
dności.

siadając zaufanie ludów i świadomość zwycię­
skich sukcesów naszych sprzymierzonych'bro­
ni, szczerze życzę rządom cesarza- i króla Ka­
rola pełni błogosławieństwa, obfitych sukcesów, 
szczęścia i sławy, —  wnoszę toast na cześć u- 
kochanego przyjaciela i sprzymierzeńca, i jego 
dzielnej siły zbrojnej.

A.rcyksiąże Maksymilian odpowiedział toa­
stem na cześć pary królewskiej i dzielnej armii 
bułgarskiej, przyczem powiedział:

Na krwawych polach bitew doznał sojusz 
Bułgaryi z monarchią pełnego rozwinięcia i 
podstawowego wzmocnienia. Silnym stalowym 
blokiem stało się przymierze czterech mo­
carstw, które po męiłku stanęły wobec oceanu 
nieprzyjaciół i ich wszędzie pobiły.

Po galowym obiedzie pożegnał się arcyksią- 
źę z królem, ministrami J innymi gośćmi i od- 
prowradzony na dworzec przez księcia Cyryla, 
odjechał o godz. 11 w.eezorem.

• Wefaa m m-m%
(i'el. c. k. Biura koresp.)

Londyn, 28 lutego. 
Angielski parowiec „A lg ier“ , oraz jeden ża­

glowiec, dwie bark! i jeden parowiec rybacki 
zostały zatopione.

WMi w  „ I t e f  i  fu ji.
JSel. e. k. tliun, koresp.)

Berde*t:x, 28 lutego. 
(A g  Ilayasa). Parov/iee „Orleans“  przybył do 

przystani w  Pauillac.

Kałego plKipja a KngtiL
(Tel. wl. „Nowej Reformy” ).

Rotterdain, 28 lutego. 
„Nieuve Fotlerd.-Courant“  donoel:
Angielski kosntrolor aprowizacyjny lord D e- 

v  e n p o r t wydał nowe rozporządzenie w spra­
wie konsumcyi mąki i wypiekania chleha. Roz­
porządzenia takiego bisturya angielska dotąd 
nie zna. Zakazuje ono piekarzom wypiekania 
chleha z czystej m/tki pszennej i poleca im wy­
piekanie chleba i wszelkich rodzajów pieczywa 
tylko z mieszaniny mąki pszennej z innemi ro­
dzajami mąki.

P r z e a  p a s ; s d z e n S s n  K o n g r e s u ,
(Tel. wł. „Nowej Reformy”).

Genewa, 28 lutego.
5‘d ctrt Parisien“  d.oncsi z Waszyngtonu: 
Opozycja wszelkicmi sposobami siara się u- 

daremnić załatwianie porządku dziennego, za­
wierającego ważne przedłożenia finansowy, w 
tym celu, ażeby kongrea, zwołany na specjalną 
sesją na dzień 5 marca-, miał przed sobą inne 
jeszcze zadania, prócz udzielenia pełnomoc­
nictw Wilsonowi. Wilson powinien być zniewo­
lonym pozostawić kongresowi rozstrzygnięcie 
co do ewentualnych poważnych wydarzeń.

Odpowiedzialny redaktor:

M IC H A Ł  K O N O P IŃ S K I .
'Wydawca:

R U D O L F  O S M A N .

M a i l e s l a i s e .
(ArSykuly w jm  dzieje nit pochodzą od redakcyi)

A D W O K A T  D iJli iSHtaŁJfc.61 
w N O W Y M  S Ą C Z U  

otworzył kanceloryę 
jako obrońca w sprawach wojskowych.

Za duszę 

ś. p

KAROLA SCHRAK1RIA
odprawione zosranie

Nabożeństwo żatobne
w kościele św. Anny o  godzinie 7 rano 

w piątek dnia 2 marca

jako w pierwszą rocznicę śmierci.
&  _

afe H S i a

Dr k D O L F  S C H ^ A R Z B M T
b. 1. sakiuidaryusz szpitsla św. Łazarza 

przyjmuje w chorobach
 : oczu, uszu, oosa, gardła i krtani :-----
ulica Starowiślna L. 4. —  Gcdz. 1— 3 po poł

Dentysta

Dr Tadeusz Kasprzycki
ze Lwowa ordynuje obecno 

— : Wiedeń I. B , Goidscbmldgasss 6 :----
(ulica łącząca Stcfansplatz i Peterspłatz).

Bitw 9 rewaaie i reKlrahtfcB.
Reklama, ten czynnik pośredniczący między 

podażą a popytem, ma jedynie za zadanie zwro- 
cić uwagę, publiczności na daną rzecz. —  Ite  ̂
kiama jednak sama nie wplynio na .siały po­
pyt; na hałaśliwie polecaną tandetę łapie si  ̂
publiczność raz jeden, lecz nie znajdzie w niej 
stałych odbiorców. Na to nio pomoże nic anj 
toga patryotyczna, ani miłość do ludu, tak czę­
sto przez reklamujących używane i nadużywa­
ne. Głos opinii nie jest o byle naiwny, żeby się 
nie poznał na farbowanych lisach, odróżni za­
wsze geszefciarza od prawdziwearo patrvoty 
Oby s:ę kiedyś znalazł taki kodeks moralny', 
któryby tym nadużyciom *.res położył.

Najlepsza reklama odniesie należny' sukcei 
jedynie w-ówezas, jeżeli dobroć polecanego pro 
duktu będzie niewątpliwą.

T u t k a  „I-I O R W  i T A  N“  
rzeknę z całą śmiałością, bo któż wie lepiej ode 
mnie. zdobyła- w całym kraju, dzisiaj już po zą 
granicami tegoż, uznanie i w polni zasłużony 
obywatelstwo i to bez szumnobrziniąeych Słów 
ale tylko dzięki swej niezrównanej dobrom,

Fabryka tutek St. Wcfloszyński 
1543-6 w Krakowie,

rmytuai A, m nm
Kraków, ulica Karmelicka 1. 22. 

i Pokoje z utrzymaniem. Tamże oniady w miejscu 
lub na miarce. 1550

UKteiita Hctek-OBtfsiltMia
artystka oper za g ra r .i^ n y ch

 : u d z i e l a  ł e k c y j  ś p i t v » u ,  :-----
U h c a  K a r m e lic k a  L .  7. 1964

Marya WgfmioHa
absolwentka kursów pedagog, prof. Jacąues Dalcroze’ł 

przyjmuje jeszcze wpisy na keaiplet ry­
tmicznej gimnastyki dla dzieci od 6— 14 lat

Zgłoszenia: LTłie«- Pi-oira Michałowskiego L. lt
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Kucharz wiejski
«n ln y  od wojaka, w  Średnim wieku, 
s dobremi świadectw omi, znający  
ąxę dobrzo na gosnodarstwie, po­
rt ak u j3 po3ady w  klasztor*, na 
prow inc ji od 1 marca lub I b  w f 
Zgłoszenia list. pod „Kucharz* przyj­
mą;'* Adm in istracja  ,N ,  Ileform-y*. 

1935 1 3

P a s m a
i  ośmioletnią praktyką ui arową, 
t  egzam inem  rachunkowości p a l ­
iw o w e j  i aupieckioj, poszukuje od­
powiednie' nosaóy biurowej. Z g ło -  
?zeoia pod E . l i .  przyjm uje Adm m . 
,N .  Reform y*, 1939 1 2

poszukuję zaraz w  pow. krakowskim  
ab zachodniej Galicyi. Mam do dys- 

p-zycy: większy kapitał Zgłosze­
nia tylico list. pod „ D u j n a w a  
A . Z. ID O ”  przyjmuje Administr, 
„N  Relorm y*. 1934 1 8

B a j m n f o l
bsJąłecika do nabot«!l« :■ a
p.t.: „Książeczka m iniaturowa" ( ‘ /T 
centym.). Prześliczne wydani*, w y­
borowa treść d la  intcligeuoyi, 
elegancka oprawa. Po  otrzyn anii* 
K 3 * 0  rys; <a f r a s S O  K sięgarn ia  
Katolicka D ra  M iłkowskiege w  B,rv- 
kcwis. 1642 4 6

Inteligentna
panienka, ««rr i anystka , poszukuje 
zajęcia biurowego lu b  ao shiupa. 
Zgłoszenia pod Ł . & . 2 0 4 . do biorą  
dzienników i ogłoszeń Mary a sa  
H a p «y c a ,  Kraków , ul. Jagieilań - 
ska ł. 7. 1947

U r z ę d n i k
za świadectwami kasrera w  dużych 
zakładach przemysłowych, posznku- 
js  odpowiedniej porady, cnętnie na 
prawyicyi. Językiem niemieckim  
a.e włada, od służby wojskowej zn- 
pe ‘aie wolny. Pisem ne zgłoszenia 
dla „Uriędnika* przy jm ują j .  Hopcas 
i  A, Sa.oiaonowa w  Kranówie,

1933 1 3

P o s z u k u j e  letniego mie s zk a nia
z omiańska rodzina, za dobrem w y ­
nagrodzeniem, począwszy od kw ie­
tnia, pnkoi 2 — 3, suchyh , slone- 
oznych, zo zdrowym w ik p m  dla  
osób 3 4, na w si w  ziemiańskim  
domu lab  na plebanii. Pi żąatne w  
pobliżu Krakowa, W ieliczk i, My 
Sienie lab  dalej w  zachodniej G a ­
lic ji, w  miejscowości nie koniecznie 
górzystej, lecz nio w ilgotnej, blisko 
talei. Zgłoszenia listem poleconym 
proszę nr.dsyłać: Franciszka Por­
czyńska Kraków , nl. W cisk a  19, 

1935 1 8

Piań i
i  drszego i młodszego poszukuje 
Z rgm u n t Lamensuorf, Kranów, ul. 
Sławkowsko l i .  1941 1 2

J a d a u n a  u r z ę d n ic z a
wydaje tanie i smaczne obiady za­
równo dra członków jak  i oiób, nie- 
naleiących do stowarzyszenia, Ul. 
S ’awkcwska 11. 1 4 6 2  13 IG

hm pofiniRowe
sporządzi udziela info: macyj

!?o b i*. B iu ro  p o d a tk o w e
a L  T a r ś o w s k a  10 (przy Groblach) 

»d godz. 6 ' / , — 8  wieczorem, w  śro- 
i r i soboty od g  4 - 8 , w  niedzielo 
ł lw ięta  od g  1 1 — 1 . 1558 4  10

łaj*® tncizna teScytewa
a *  szczury i myszy w  Ageneyi faandl., 
Kraków, Podzamcze 2 0 t i u H e im a
i S k I. 15&3 2 0

B a n d a ż e
aa przepukliny (brnch) pępka, orzu 
;ha i pachwiny. Opaski brzuszne 
i sznurówki dla pań. Podopaski 
miesięczne dla pan Bandażo na 
żylaki nóg. Bsnu-iź.s przeciw zrrar- 
bienin. Cenniki darmo. M. L °P o -  
teszek, Sair.bar 12. 1693 6  5

Potrzebna
i

,1wm m
# średnim wieku, dla samo­
tnego mężczyzny na wieś. —  
Zgłoszenia z odpisami świa­
dectw, które nie będą zwra­
cane pod: S ospod yn i, Ru­
dnik nad Sanem, 1095 3 3

M ę ż c z y z n a
lat 26, wolny od wojska, absolwent 
szkoły handlowej, *  wszechstronną 
p rastyaą  biurowa, poszukuje odpo­
w iedniej posady, m ożliw ie samoirt- 
nej. Adres: Stan isław a Porębss- , 
K raków , nl. M iko łajska 13, I  p., 
d la  E L  H . 1955 l  3

Pokoju
z opałem, oświetleniem elektr. lnb 
gaz., owent. z  nc-zymaniem, po- 
bzuk aję z  początkiem u a rc a  przy 
inteligentnej rodzinie. Szczegółowe 
oferty pod „Starszy urzęumk* przyj­
m uje Adm inistr. „N. Reform y*. 

1950 1 2

128 5 «

D o  s p r z e d a ł a ,
Mascyna kraw iecka w  dobrym sta ­
nie, 2  ubrania męskie, m arynarko­
w e i palto z tęższego mężczyzny, 
mało użrwaue, okazyjnie do sprze­
dania W iadom ość; ul. Poseiska T, 
I  p., 2 -gie drzw i na prawo. 1943

Parcela
453 sążni, przy gościńca Emaus, 
przed W o lą  Jostowską z wolnej 
ręki do sprzedania. W iadom ość: 
ul Poselska 1. 7, I  p,; u g ie  drzwi 
na prawo. 1942

il!a z ogrodem
2.060 sążni dziesięć m innt dc 
tram waju, do sprzedania. Zgtos’ *  
nia tylko list. pod A. A .  przyj 
m aje Adm inistr. „N . R e fc m y *  

1944 1 2

Ważne dla Pań!
Przyjm uje  się do naprawy przy 

pinki rogowe do włosów. Schwambrot, 
ul. D łu ga  28, sklep. 1946 1 2

I r e g m e
poznać pannę lub wdowę inteligen­
tną, m iłej powierzchowności, ka­
w a le r lat 26. Zgłoszenia przyjm uje  
A dm in istrac ja  „N . Reform y* pod 
„Inteligentny 2u0” 1931

U c z n i a
lub uczennice z Bzkół w yd i. Inb 
średn. przyjm ie zaraz na praktykę 
Księgarnia ant. M Taffeta  następ., 
nl. ibspitalna 8 . 1790 3 3

liSii!
do egzam inu uzupel. na c. k. jtdnor. 
ochot, rozpocznie się 1  marra. —  
Zgłoszenia tylko list. pod „Kadet" 
przyjm uje Adm inistr. „N . Reform y". 

1844 2 3

e a w i a r n i a
w dobrem m iejsca z powodu sto­
sunków rodzinnych zaraz do sprze­
dania. W iadom ość ul. Rakowicka 3. 

1303 i 4

S e  w y n a j ę c i a
»d 1 kw ietnia 1917 r. o pokoi, 
tnchnia, przedpokój i werauda, z 
.lektryką przy ul. Siemiradzkiego  
i. 6 , na X piętrze. 1707 2 3

M e M e
eleganckie z dwóch pokoi do sprze­
dania oddzielnie. U l. Szewska 21. 
II  p., od godz. 3 — 6, H andlarse  
niedopuszczeni. 1 7 6 3  3  3

Traków, i ewska 5, przyjir.ie 
zaraz pojaosaJha, oraz miej- 
icowega jsffaśiiyŁaata z 4 
U  f i ® .  17a9 5 10

€ h 5 o j j e a
d> praktyki poszanuje pracownia  
roalarsiea. J. Matrasiowicz. K raków
Oj. Bracka 15. 1783 3  3  ’

Od w p je c ia
Wygód a 31.

0,1 1 kw ietn ia: 3 p., kuch., przedp., 
tażn , elektr oświetl, cały komfort, 
parter wysoki. 1799 2 4

i l

D O  N A B Y C I A

1 auto o czterech siedze­
niach na zastQpcz3rch kołach.

3 półkryte powozy na oli­
wnych osiacb, lekkie i tyleż 
wózków resorowych, jakoteż 
wozy fornalskie, wóz mleczar­
ski na jiiwnych osiach, lekkie 
sanki 1 t. d. 1736 3 3

Ołumąta wyjazdowe i ro­
bocze.

Wiadomość przy ulicy Dłu­
giej L 55, I p., na i8*o, od 
jod*. 8 — 9 rano i od 11— 12-tej.

P o b o r o s i r i
wszystkich lat nzyskać mogą prawa  
jednorocznych ccnotnikńw przei e- 
gzam in ozppełniający. Zgłoszenia  
pod,.Doświadczenie" przyjm uje Adm. 
„N . Reform y". 1854 2 3

W dobrach Roźwienica
p. Jarosław, jest do sprzedania  
290 sztuk dębów o masie 523 metr 
s?e’ć. Z g łis zeu ia : Lorenz, Roźwie­
nica, p. Jarotlaw. 1864 2 8

O soba  s t ó m a
inteligentna i uczciwa, poszukuje 
posady do zarządu d >mu na p le­
banii lub we dworze. Obznaiom iona  
dobrze z gospodarstwem  i kuchnią. 
Może objąć m iejsce zaraz za m icr- 
nem wynagrodzen iem . Zgłoszenia: 
A n ie la  L a n g  u p. Króla, Brzesko. 

'1867 3 3

hfjKFte 40 & S K  K a M ta s h
eiłonków

T u w  a r z i^ s t w a  I  p o t y c z e k  n  O t e i ą c t f t ł i s !
Stowarzyszenią zarejestrowanego z nieograniczoną por^ką, odbędzie si.) w  n ie d z ie lą  dn ia  
11 lo a rca  1917 o  yod zLs le  3 -o ie ) p«* potfaddła w  p a c h o  T aw . w  Cśw iBcuaiu

P o r - z ą d e k  d z i e n n y ;

1) Odeytanie protokoia Walnego Zgromadzenia, odbytego dnia 1.2-go marca 1913.
2) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1916.
3) Spiawozdanie Komisy i kontrolującej z wnioskiem o udzielenie Dyrekcyi absolntorynm 

z czynności i rachunków za r. 1916.
4) Odczytanie sprawozdania Lustratora Związku Stowarzyszeń.
5) Rozdział zysku.
6) O stanowienie wynigroć zenia dla członków Rady Nadzorczej za uczestnictwo ss po- 

B.eazem. ,ch.
7) Uzapełmający wybór jednego członka Rady Nadzorczej.

Do udziału w ooraaach ca Walnem Zgromaazeniu nąuą doprszczeni po myśli 
§ 27 statntu tylto ci członkowie, którzy przynajmniej nu 3 miesiące przed końcem 
roku 1916 należeli de Stowarzyszenia i wykażą się własną książeczką udrjałową, 
jako legityniAcyą.

Zamknięcie rachunkowe za rok 1916 po myśli § 49 statutu wyłożone jest do przej­
rzenia członkom w biurze Towirzystwa.

H a o h u n t j k  L i l a n & a  z i a  p o k  1 8 1 6
czyli trzydziesty dziewiąty rok istnienia Towarzyutwa:

Stan czynny K h

Go*ówka........................ 46.281 28
Bank krajowy . . . . 609 186 82
L  -kacye . . . . . . . • * 578.627 38
Efekta kaucyjne . . . • • 6.000 —
Nierucuomości . . . . * • 84.210 71
Pożyczki hipoteczne . . •  • 2,600.687 61

„ komunalne • • 114.025 28
„ wekslowe hip. za-

bezpioczoae . . . . . © 186.900 —
Pożyczki wekslowe za po-

ręką osobi tą . . . • . 81977 —

Z,aliczki procesowe i inne . 721 48
Ruchomości i  iruki . . • • 1.144 92

' Razem •  •

/

4,369.962 43

Stan hlemy K

Udziały 
Fu imasz rezerwowy . . .

„ emerytalny . . .
Wkładki oszczędności . , .
Dopozyta obco . . . . . .
Kaucye . . . . . . . . .
Procenta naprzód na rok

1917 pobrana ................
Salo o: zysic z obrotów z r. 

1916 *...................   . . .

Kazem .

364.005 58
246.078 31
L24.476 58

3,566.359 45
3.682 75
6.000 —

32.407 82

26.851 99

4,369.962

h

48,

Ogólny ruch kasowy w r. 1916 wynosił 5,751.005 K 35 h.

Oświęcim, dnia 23 lutego 1917. 1930

H a s ia  H a d s o r a a  

T o w a r z y s t w a  © s z c z ę d s n is i  8 p o i y u e k  w  O ś w I ^ d m l i i
Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką.

Sekretarz: Prezes*
S-pfau Mielewictł ni. p. !>? Slosaruzyk m. p.

s i m e f j l o w a s i e
przy n u cy  B ato iigo  1. 7, I  p., s l l a  
da jąca się z 2 pokoi, knchDi t 
przedpokoju, z olektr. oświetleniem  
s łoneczne, z balkonem , zaraz do wy  
na jęc ia . W iadom ość na  m ie jscu  od 
10— ld  i od 3 — 5 po pot. 1920 2 2

g ż u k a m
od 1 kw ietn ia 1917 r., m ieszkania, 
sk ładającego ę z 3 cbsze,liyoh 1 
słonecznych pokoi, z przedpokoju, 
łazienki i kuchni, z e iektijczncm  
ośv,ietleniera, o ile można z gazem  
w kuchni, w  czystej i nowszej ka­
mienicy, niedaleko plant, na w y ­
sokim parte-ze lub I  pięlrae. Re­
fie ctuię tylko na frontowe m ie- 
sz<auie, kgłoszonia listowne przyy- 
m nje Adm inisiracya „N. Rcferm y" 
d la  Era F. W. ibó3  2  3 '

S r e b r o  i a n ty k i
kupuje i sprzedaje S. Katznsr, 
ul. Brccka 5. lśco 9 co

zapłacę ka idem n  
jeżeli mu T tagE iO - 
ikow,broda arek 
stwardnień fkóry  
balsem  R ia  w  s 
dniach nie usunie 
bez bola. Słoitc 

w iaz  z  poręczeniem 1’6 0 E , 3 słoiki 
4 K, 6 słoików 6*50 K . Setai nodi 
i uznań. K en e s ,, Koszyce 1 (KAsaa). 
Pot liaon id/óo. W ęgry . 153 26 26

acznośd
Berrtzo m im  AU RnźdPgo tesSrjtea, przjftftaoKtsfl 11. p.
Z_miast iak niezwykle drogiego mydła tłuszczowego, polecamy wypróbowany

i z korzyścią wszędzie używany

sur©gaf m ydlą „ 002T ’
wyrabiany przez znaną fabrykę Dobranke EaoLnoyó a śamotoyó Zayody Akc- 

^  Spoi. w Dolfan (Czechy).
„ S 0 S !! zastępuje prawie w zupełności, tirog e mydła tłus; :zowe i  EUuŁfijo s lą  . .JSŁ* 
k ja ś c i f i  do jsr. u la grsb iis io j b ic l^ zo ^  ó r  m yc ia  rąk , a a c iy s l k scb e im yc iłi 
nn^Jogj p n e d m lo tó w  z  tfrzaw a, usoialn, s zk ła , p c r c e L s y ,  i t, p,f jednem 
słowem, używając tego nad wyraz taniego, a zarazem znakomitego surogata mydlą 

„B O B " za o s z c z ę d z a  s 'd  d a żo  piam iędzyl 
Ź ąd a fc ie  ws^ędzSs JedykŁie B ifd la  „B O B "

SOU sr.ti'k| blizko ICO kg bruttu krrztujs l\ 75 loke 53 ?b“ in. 
Ponad to  o trzy rau ją  od b ić* sy 25°/, rabatu .

Wyłączną sprzedaż na Austro-Węgry: Franciszek Frey, Pilzno 
O oueralu ii zas tęp stw o  sta O a licyę : Eliasz Landan, Kraków, ul Dietlowska 13.

Mniejsze ilości można nabywać na razie w  następujących k*nć lach :
B  r a L ó w : H . W einuling nl. D ietlowska 1. 40. Sa lorr, F ertig  ul. św. Agnieszki 2. A . M. Friedberg  
ul. ów,. Rlac 1, i .  Ab# Grunw ald ul. Bożego C iała 1. £5. P o d g ó r z e :  A . G . Pemper, Ryne. g ł. I. 11. 
B i Eisnmorbaum, ul. Krakowska. P r i ^ O i i l l a ;  M aar*cy  Klapholz, Stare myto. 'S z e e s ó w i  Ernestyna  

Losob. Dukli: H iisck N eiis. iJh -y l: Abraham  Riesel.
1762 3 4 Z d o l n i  z a s t ę p c y  y > o r t x » M l T d J T - . ,M  . i  i

D w a  p p k o ] o
umebiows.ee ćo w ynaięeir od I -g o  
ma-ca. W iadom ość: ul. św. Ger­
trudy 1. 6 , parter. 1889 2 3

C h ł o p i e c ,
dziew czjDka do prautyki w  sklepie 
potrzebni. Zgłuszeniu.: Brois, nłica 
Floryańska 4t. 1011 2 i

0 1 < R .r E * y « * ,
2 0  par b illów  męskich żółtych, skó­
rzanych, jęcznai solidnej roboty, 
z filcewciiii cholewami, podszytych 
fiace lą , Eieprzetnakainych, ■ po- 
dwójnem i polesawam i. barda* trwa  
łe i ciepłe. 130 k o żu szk i*  męskich, 
barankowych, pokrytych czarnem  
suknem, tan.o do sprzeunn a. O glą- 
d fć  m tin a  cd god*. 3— 6  P *  P®- 
łodniu. Rynek 44, U l  p., na lewe. 

1902 2 2

K l t i t ó s i t i i  K i i  i m & )
stół rzeźbiony, rozciągany, przykrycie na fortepian, zastawy “ a cwocf 

i  talerze dekoracyjne wysprzedaje 1832 3 3

PaSa Pałac 5? Is k L

B l u z o  r j ? ^ a y c y ] B 8  *

A e e l f a  w
r?*y ulicy św. Jan 1. 23

uskutecznia wszelakie ekapedycye w kraju i zagranicą. 
Własno magazyny do przechowania przesjlok, oraz 
mebli. —  Transporty i przewózfc patentawmaai wo^ 
zatai mebiowemi —  Dostawa przesyłek. en  10 10

Z  w ie lo lłtr ią  praktyką

miJsfsr 0fil8wnl źstezs
poszukuje pozady zaraz Zgłoszaala : 
T . Gadecki, m ajster odlewni, ulica 
Hipoteczna 7, w  K ielcach (K ról. 
Polskie). 19 -6 2  3

J ft o J x v i I r  
w . ile wieku, wytrawny, wotuy od 
wojska, fces:dźietny, j  k ilkunasto­
letnią praktyką w  postępowych go- 
spod listwach, zmieni posadę na 
ordynan ę -  początkiem marca. Ogło­
szenia przyjm uje L, Fr., Sambor, 
Powtóraii ATr 192. 1886 2  6

W t l o w a
młoda, inteligent ta uczoiwa, eym- 
patyt esa, obejmie posadę ekspody- 
estk i u cukierni lab  zarząd domu 
u sam eiim ej osoby. Zgłoszenia: 
Kraków, ul. K o łłą ta ja  1. 8 , I I  p„ 
z listam i pp. Św itów . 1873 2  2

FbSZUkUlg się
na wieś nauczyclelk' do 2  i -ieci 
na Etspsru nauki szkoły ludowej, 
i pt-nienki w  szkole wydział. Zgło­
szenia ns.ne przyjm uje J. Loba- 
czow sk !., Kraków , ul. P ijarska 5, 
I  p., od god i. 2 — 4. Fosada do ob- 
lęoia zaraz, 1891 2  2

L e k c y J
z  niższego g im nazjum  realnego  
lab  przygotowania do egzam iuu po- 
dtju.il, się uczeń V II k!. Zgłoszenia  
b y l e  list. poil „55" przyjmuje  
Aumin. „N. Reformy", 1875 2 3

S M a c ?  uniwersytetu
udziela lekcyj i korepetycji. Spe- 
c j f  ii. ,ść m ateincfyko , jęz. niemie­
cki. Zgłoszenia tyki o I st. pod M C. I. 
przyjm ują Admin. „N . Refoim y". 

1893 2 i

dla składających fasye amne- 
styjae

farsa, IsteMi,
Do nabycia w księgarni Frie- 
dleinu i w Biurze, Karmeli­
cka 15, parter. i 806 2 4

lo mcciii
od 1 marca dąży, ładnie umeolo 
wany pokoi z osobnem wejściem, 
św iatłem  elek., d la 2  względnie  
1 osoby. U l. Henacka 6 , I I  piętro. 

1914 2 2

Poszahujg m
mieszkania z 2 lab  3 pokoi w śród­
mieściu, z oświetleniem elektr. lub  
cazowem, nu parterze, I  la b  I I  p. 
Zgłoszenia do Uniweisytetn  Ludo­
wego, ul. Dunajewskiego 7, I  p. 

1745 3 ?

inteligentna panna
posiadająca egiuciln  rachunkowości 
państwowej i dłuższą praktykę biu- 
rową, poszukują posady. Zgłoszenia  
przyjm uje Administr. „N . Reform y* 
pod Mn ós2 i .  ;tT40 3  3

Sperjpalłsiia
w  » s ł rzeni'i brzylew . i l  Nadal, 
K raków  fryiyer, ul. św. M arka £6 . 

1776 3 10

7siio do opri-e-ianla 
fotro męskie, czarne, jonotowe, koł­
nierz selskinowy. bardzo elegan­
ckie, praw ie uowe, palto angielskie, 
ciom no-popielate, mało używane, 
iJtro damskie kangurowe, wierzch  
eiemno-pcpielaty, dla starszej osoby 
odpowiednie. O glądać można od g. 
3— 5 po południu. Rynek 44, U l  p., 
n »  lewo. 1786 2 1

K a p i ę
półki Bikl&ue, szuflada osskioną na 
ladę Ik 1 yową i w ązką ladę o k ii  
pową. Zg tmzeaia z podaniem dłu- 
gośel i izerokości pod „Okazya* 
przyjm uje Adoiin . „N. Retojrny*. 

1310 2 3

J ę z y k i :

A n g i e l s k i  
F p a n c a s k i  

M e s s a i e c f c i  M d .

PeczątiśijKonwi-rsacy a. Gra­
matyka, Karerpondcncya, 
Literatm a. Lełtoye o»omie 
i  zbiorowo od 5 koron 

miesięcznie.

A a s o s a a

u l .  S a e w j k a  1 7 .

1.07 21 0

Do kupa zera?
poszukuje się realności z o- 
grodem w jednej z przyłączo­
nych dzielnic Wielkiego Kra­
kowa Pożądane około 20 u- 

bikacyj mieszkalnych. 
Zgłoszenia crzyjmuie k^pa- 

k s w ż k e  S i a r o  s ń ,
Krehóu?i bi. ił-unajfi Aiskis- 
p  9 .  1653 4. 5

P iiy  c. i k. Komisaryacie policyi 
w Kielcach jest do obsadzenia po­
sada prowizorycznego *

Pinia b fiW m
WynaiModzenio 6 K  dziennie i po­
mieszczenie (kw atera ). W ym agana  
znajomość m anipu lacji kancelaryj­
nej oraz języka niemieckiego w  sło­
w ie i pt-mie. Podania do kom iii- 
ryata polscy i w  Kielcach. 1894 2  2

S i s i i l i i i t e i
HtflHDW, D M V S k l6 S 0  9

ma do sprzedania zaraz feL- 
aiignścą a a ro ż n ą  w  B*. 
t i i I S ,  S a m ś e n it ię  w  E z „  I ,  
iOraa. w  Ha, H L  nadto ró­
żne inne realności. i65a o 5

P  zedsiębijrstwo fabryczne w  
W ie lk im  Krakowie przyjm ie do 
swego biura

i ś l i m j L Ł p  p i u n i j a u i l i u

z nkouczonem niższein gim nazjum , 
f.zględn io niższą szkołą handlową. 
Zgłoazei-ia pisemne pod , ,B ln r 9  
f a u r y c z a o 51 przyjm uje Administr. 
„łf. Reform y". 1908 2 3

Śliwki węgierki
kilkaset kilo, hiirt.łwnie inb czę 
ściowo do sprzedania po £60 K za 
100 „ g  loco stacya odbiorcza. Zgło­
szeni 1 pod „Śliwki" przyjm aie Ria- 
ro dzienników i ogłoszeń MDiyana  
Hupczyca, K raków , nl. jag ie llo ń ­
ska l."7 . 1870 2 2

ZaKiati .fryzjerski
K 7  OćTtTTcTia, ml. r i n g i  ^ 8  w  K ra ­
kowie, poszukuje zaraz zdolnego po­
mocnika do męskich robót z t  wy­
nagrodzeniem i iso K  m.esię.,1.1 ne 
i od sprzedaży. 1884 9 s

jSunasi cytryny.
| Zam ówić zaraz przesyłkę r.a 

pr„bę brutto 5 kg

za 78 K za zaliczkę. W obec  
panującego braku cytryn dia 
kużdego knpea niezbędny sa 
rogat. L o  herbaty lub lemo- 

g  niady wystarcza k ilka kropii.

I g n a c y  M .  K o t a n  

B e r n o  ( M o r a w y ) .

Sfe,Tdg8SBE  
17 U  3 3

S A R D Y N K I
w  o j i » i *  1 maryno ar.o w  ualicnie, przedniej marid, nerwegskie, w  pn- 
izkach 1  k ler. po 1 2  K  i  ‘/, k lgr. po 6 K  na obecny post polecenia 

godne, posiada na składzie handel

i .  Sykufsw skSes©  w  Mrafessil-s, u!, temkn 21.
Zam ówienia na. p rcrinoyę uskutecznia się bezzwłocznie. D la  har­

towników odpowiedni rabat, 1 9 4 0  1 lo

L . 183

Ogłoszenie.
1919

N& mocy uchlały Rady Nadzorczej % 23 lutego 1917 
zapraszamy P. T. Członków T o w a r z js t e a  zaS icikov.T&5jo 
w  fa ś le  aa

Nadzwyczajne Walne Zpm adzeiiis
d aia  9 m arca  SOł? r., to jest w piątek o godzinie 3 po 
południa w lokaia Kasy odbyć się mające.

P  o .'zątiw k d2 le a a y :
1) Odczytacie protouoia z ostatniego Zgromadzenia;
2) Zatwierdzenie wyboru naczelnego Dyrektora, zastępcy 

jego i 2 Członków Dyrekcyi--,
3) Wnioski członków.

W  Jt-śie, dnia 2? lutego 1917.

Sekretarz Prezes
S sj I j ja a c s  £ o s ic M L  K r a im ie r z  H U ń n k i

P a n n ę
inteligentna z wieloletnią praktyką 
kasową, poszukuje tą drogą poiiidy 
prsy kaB-e lud do biura. N a  żądanii 
może Dożyć kancyę. Zgłoszenia poi 
H. K. do B iura dzienników i ogło  
szeń M aryana Ilnpczyca, Kroków  
ul Jagiellońska 7. ^ 18 13  2  4

Ważne dia Pań!
Polecam  Szan. P . T .  Publiczności mój wielki skład jedw abi, tafty, 

ak -.aritćw  i wełny, na suknia i kostjum y, oraz wszeikie podszewki, 
brokaty i wateliny w  w ic lk in  wyborze, równldż wszelkie towary w za­
kres ton wchodsąre, orau w ysprzedai koronek a i ie j  cen  f a b r y -  
i jz n y c lk t  —  Z  powaianieiń

±  O a i d f i n p r ,  K r a k ó w
Rynek gł. 9 (Pasaż Bielaka).

Zam ówienia na prowincyg uskutecznia się szybko. 1379 3 4

tofipi
wiedeńska, dwuosobowa, w do' 
brym stanie do sprzedania. 
Wiadomość: Ssjbiźsiia, Ty*
C7v*» 19ól 1 2

Krowy mleczne
do sprzedania, ul. Kawiory 7, 
obok toru wyścigowego.

1949 * 3

im©
u l.  t e t r e z  15

obok dnurca o.obowego.
Od 27 lutego do 1  marca włącznie

U ps*a§si ś m ie rc i
dram at z gór szwelzkich  w  3 kiach,

D y a u s ie k  a a . i « y i i ; 0 'S B
komedya. 1948 1  2

Ł*c> Spora gc spody sal
ham.ircskt!,

Płon iące w o a y  —  na^nra. 
Początek przedstawień w dni po­

wszednie o godz. 5 ‘ /, I 7'/,.
W niedziele i święta od godz. 2 1/,. 
Początek ostatniego przedstawienia 

o godz. o 1/,.

' F o l o s f r a S e
na legityroacye usknt cr.nia w  prze­
ciąga 34 godzin Zskiad fotografi­
czny „Mi ry a ", Kruków, ul. Szew­
ska 20. Zdjęcia do godz. 7 wieczór. 

1863 2 10

Urzędnik
administracyjny, kasowy i konceąr- 
towy, wolny od wojska, energiczny  
i rutynowany pizyjm ie odpowi# 
dnią po>.adę. Zgłoszenia pod Alfa* 
prs)in ru je Aduim . „N. Keforuiy* 

D  85 9 5

ładnego od 200— 500 cetnarów me­
trycznych z odstawą do kolei da 
sprzedania sura,;. Z g łosz-n ia  pod 
„Siano* do B iura dzienników i o 
głoszeń Maryana Hupczyea, Kraków  
ul. Jagiellońska 7, 1868 2 2

Przyjmę zaraz posadę
sekretarza magistratu, lab  inspekt*- 
r *  policji. Posiadam wszelkie kw a l:- 
fiaacye i warunki. Charakter nie­
poszlakowany, od wojska wolny. 
Zgłosićm a pod „Autonomista* przy;• 
m aje Adm inistr. „N. Reform y*.

1- Kfi' , 3

m *

" i  i -hińi i  i La K

do<1 G w ia z d ą  S t a n is ła w a  A d a m -  
c z y t A  7 7  C lir ^ a n o w ie , po szu  

liu jo  a s y s t e n ta  (tl;i) lub ma 
gistra (try). ■ li^u 2 6

-Poszumię
do knpna małego domku z w ię  
kszym ogrodem lub polem w  je  
Juej x dzielnic przyłączonych da 
K ra* w j. Adres: Inż. Roscnstock, 
Ki&ków, ul. N iecała 13. 1895 2 3

Pomocnica pneziowa
która prowadziła samoistnie urządź, «■ 
poszukuje posady. Zgłoszenia: Sto- 
kało, Borysław, fach u28. 1901 2 3

2  p o & c J s
i knebnia c a  I piętrze, 1 pokój du­
ży na I I I  p., od 1 marca uo w y­
najęcia. U l. W olska 28. 1932 2 3

z 3, 4 lub 5 pokoi, kaci,ni, z kom ­
fortem, w  śródmieściu lnb pobliża 
plant poszukuję zaraz lnb później. 
Zgłoszenia tylko list. pod Słone 
czoe przyjm uje Adininisir. „Nowoj 
Roformy*. 1909 2 3

Dam na 5— 6l;0 netto
sprzedam, ul. główna, skk-py. Z g ło ­
szenia tylko list. pod Zofia przyj­
m uje Adm inistr. „N. Reform y*. 

1778 4 G

B f r i l J a y
plerniłFssriądiiiysh ira ia -  
E**i pcisliicł?  do sprzedunia- 
Dl. Sławkowska 30, I. p. Oglą­
dać można codziennie od godz. 
11— 1 i od 3 — 5. 10.2 19 20

K a w a le r
lut 24, pragnio poznać młodą pannę 
lub wdowę. Zgłoszenia pod „Młody 
33* przyjm ują A ifu iinm r. „Nowej 
Reform y*. 1922

M  a w s i c s ’
lat 95, pragitio zawrzeć i 
z młodą panną w  celu 
rdalnym. Zgłoszm iia pod 
143“ przyjm uje Administr 
Reformy*.

Kawaler 
lat 2 -1 , pragnie zawiązać koteopca- 
dencyę zm 'odą panną, miłej po^.ierz- 
caowiiości. Zgłoszenia pod „Dąb" 
przyjmuji) „Adm in. „N  i l t f j r ^ i j *  

1924

wina Mailberger, loco Bielsko, 
wrąz z opakowaniem po eonie 
K  4 30 z«" flaszkę poleca har- 
del win ś .P ich r fT lsń O sa ed - 
bobisrućw, Eitilsko.

959 29 0

Z drukarni LiteracK iej w  K rakow ie, ukc* JagielioóaLa u. l i L ku&dcA Orukarn; L , K . Góraki.


